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W naj bliż szy week end Ośro dek
Szel ment za pra sza na dwie wiel kie im -
pre zy spor to we. W so bo tę 11 lu te go na
tra sach bie go wych od bę dzie się or ga ni -
zo wa ny już po raz trze ci „Mię dzy na ro -
do wy Bieg Nar ciar ski o Pu char Bie gu na
Zim na”. Za wod ni cy wy po sa że ni w nar -
ty bie go we we zmą udział w za cię tej ry -
wa li za cji. Do za wo dów mo że zgło sić się
każ dy chęt ny. Li czy się za an ga żo wa nie i
po zy tyw ne na sta wie nie. Naj lep si zdo bę -
dą dy plo my i pu cha ry. Oczy wi ście li czy
się ry wa li za cja, ale naj waż niej sza jest
do bra za ba wa w urze ka ją cych oko licz -
no ściach przy rod ni czych.

Na stęp ne go dnia, czy li 12 lu te go
ko lej ny dzień atrak cji. XVII Ama tor skie
Mi strzo stwa Pol ski w Nar ciar stwie Al -
pej skim i Snow bo ar dzie Fa mi ly Cup
2012 - to ko lej ny dzień zma gań i za ba -
wy dla mi ło śni ków spor tów zi mo wych.
W za wo dach mo gą brać udział in dy wi -
du al ni za wod ni cy oraz ca łe ro dzi ny. W
kla sy fi ka cji ro dzin nej w zjaz dach na
nar tach dru ży na to trzy oso by, na to -
miast w kla sy fi ka cji snow bo ar do wej
dru ży nę mo gą stwo rzyć już dwie oso by.

Za wo dy w  Wo je wódz kim Ośrod -
ku Spor tu i Re kre acji Szel ment w ra -
mach XVII Ama tor skich Mi strzostw
Pol ski w Nar ciar stwie Al pej skim i
Snow bo ar dzie Fa mi ly Cup 2012 są eli -
mi na cja mi wo je wódz twa pod la skie go
do cen tral nych, ogól no pol skich za wo -
dów, któ re w tym ro ku od bę dą się w
ośrod ku nar ciar skim Czar na Gó ra. We -
zmą w nich udział wszy scy zwy cięz cy z
po szcze gól nych grup wie ko wych z nie -
dziel nych za wo dów. Oprócz wy jaz du,
na zwy cięz ców cze ka ją na gro dy –  dy -
plo my i pu cha ry. Or ga ni za to rzy bio rąc
jed nak pod uwa gę, że są to ama tor skie
mi strzo stwa, chcą na gro dzić nie tyl ko
zwy cięz ców. Wśród wszyst kich uczest -
ni ków roz lo so wa ne zo sta ną na gro dy
rze czo we. Jest to pew na za chę ta dla
nar cia rzy, któ rzy nie są pew ni swo ich
umie jęt no ści, aby nie zra ża li się i pod -
ję li zi mo we wy zwa nie. 

By wziąć udział w za wo dach na le ży
zgło sić się przed za wo da mi i za re je stro -
wać w re cep cji Ośrod ka. Star ty bę dą
od by wa ły się na sto kach i tra sach bie -
go wych na te re nie Ośrod ka. Sto ki są

ide al nie przy go to wa ne. Pra cow ni cy sys -
te ma tycz nie je na śnie ża ją i wy gła dza ją.
Cięż ko by ło by zna leźć le piej przy go to -
wa ne do te go ty pu za wo dów miej sce w
na szym re gio nie – mó wi Sta ni sław Roz -
iew ski, kie row nik wy cią gów, któ ry rów -
nież sys te ma tycz nie uczest ni czy w tych
za wo dach.

Nar cia rze mo gą brać udział w za -
wo dach przez ca ły week end. Czy li kie -
dy za koń czą swój bieg na nar tach w so -
bo tę, już w nie dzie le mo gą spraw dzić
swo je umie jęt no ści w zjeź dzie na ide al -
nie do te go przy go to wa nych, przez
Ośro dek Szel ment sto kach.

– Ma my na dzie ję, że uda ło nam się
tak roz pla no wać im pre zy zi mo we go cy -
klu, że każ dy za in te re so wa ny spor tem
ama tor bę dzie mógł spraw dzić umie jęt -
no ści w mi strzo stwach swo je go re gio nu
– czy ta my na stro nie in ter ne to wej
Ośrod ka Szel ment.

W za wo dach za wsze uczest ni czy
wie lu spor tow ców – ama to rów. Przy jeż -
dża rów nież po kaź na gru pa sym pa ty -
ków spor tów zi mo wych, któ rzy mo gą
obej rzeć zma ga nia uczest ni ków oraz
sko rzy stać z wie lu in nych atrak cji przy -
go to wa nych przez Szel ment.

Kom pleks wy cią gów nar ciar skich
WO SiR SZEL MENT le ży na po gra ni -
czu gmin Je le nie wo i Szy plisz ki. Gó ra
wzno si się nad prze pięk ną ko tli ną po -
lo dow co wą, w któ rej wi je się Je zio ro
Szel ment. Ośro dek Szel ment to 6 nar -
ciar skich tras zjaz do wych. 2 wy cią gi ta -
le rzy ko we rów no le głe ( A i B ) o dłu -
go ści 300 m, róż ni cy po zio mów 60 m,
prze pu sto wo ści po 800 osób na go dzi -
nę. Zjaz dy: z pra wej stro ny bar dzo
trud ny dł. ok. 400 m; z le wej stro ny
zjaz dy dłuż sze i nie co ła god niej sze.
wy ciąg ta le rzy ko wy ( C ) o dłu go ści
270 m, róż ni cy po zio mów 55m, prze -
pu sto wo ści 800 os./godz. Zjaz dy trud -
ne są przy wy cią gu, a  ła twiej sze na tra -
sach okręż nych. No wy wy ciąg ta le rzy -
ko wy ( D) ma dłu gość 280 m, róż ni cę
po zio mów 51 m, prze pu sto wość 800
os./godz. Wy ciąg ( E ) o dł. 370 m

obok tra sa nie bie ska śred nio ła twa o
dł. 400 m. Wy ciąg szkol ny (F) o dłu go -
ści 100 m i prze pu sto wo ści 500 osób
na go dzi nę. Wiel kim udo god nie niem i
no win ką tech nicz ną jest prze no śnik ta -
śmo wy (G) o dł. 80 m, któ rym moż na
bez pro ble mów i wy sił ku wje chać na
stok. Wszyst kie tra sy są sztucz nie na -
śnie ża ne, ra tra ko wa ne i oświe tlo ne.
Wy cią gi czyn ne są w dni po wsze dnie
od 1000  do 2100, a w so bo tę i nie -
dzie lę od 900 do 2100. Ośro dek dys -
po nu je 39 miej sca mi noc le go wy mi i
re stau ra cją ( w ba zie dol nej ) oraz ba -
rem szyb kiej ob słu gi ( w ba zie gór nej
). W po bli żu znaj du je się Cen trum
Kon fe ren cyj no – Wy po czyn ko we

„Szel ment”, któ re dys po nu je 89 miej -
sca mi noc le go wy mi i re stau ra cją. 

Na sze pod la skie „gó ry” to oka zja
do sko rzy sta nia z uro ków zi my. Nie
mu si my wy da wać wiel kich kwot pie nię -
dzy i tra cić ner wów w kor kach ulicz -
nych, by je chać na po łu dnie Pol ski i
spę dzić sza lo ny week end na śnie gu. W
Wo je wódz kim Ośrod ku Spor tu i Re -
kre acji Szel ment cze ka na wszyst kich
wspa nia le przy go to wa na ba za re kre acyj -
no – tu ry stycz na. To tu star si mo gą so -
bie przy po mnieć jak to jest po czuć
pręd kość na sto ku, a naj młod si pod
czuj nym okiem opie ku nów za ko chać
się w nar ciar stwie.

A.L.

Od lewej Wojciech Fortuna, Jacek Piorunek - członek zarządu województwa
podlaskiego, Wojciech Szczepkowski - dyrektor WOSiR Szelment ze
zwycięzcami zawodów Family Cup 2011

Uczestnicy Family Cup 2011

Ca�ły�mi�ro�dzi�na�mi�w�na�sze�„gó�ry”
Nie mu si my je chać po nad 500 km aby cie szyć się gór ski mi kra jo bra za mi i jaz dą na nar tach. Wo je wódz ki

Ośro dek Spor tu i Re kre acji Szel ment jest od da lo ny od Łom ży tyl ko 130 km. Tu oprócz pięk nych wi do ków,

na wszyst kich za in te re so wa nych spę dze niem wol ne go cza su na świe żym po wie trzu cze ka wie le atrak cji.

Uczestnicy II Biegu Narciarskiego o Puchar Bieguna Zimna 2011
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Ane�tA Li�niew�skA: Czy wy stę po -
wał Pan już przed łom żyń ską pu -
blicz no ścią?  

Zbi�gniew wo�dec�ki: Oczy wi ście,
że wy stę po wa łem, bo pa mię tam ile ra zy
tu by łem  to wszy scy mó wi li, że Han ka
Bie lic ka jest z Łom ży. Mia łem przy jem -
ność z Pa nią Ha nią Bie lic ką być na wet
w tra sie kon cer to wej w Au stra lii i roz -
ma wia li śmy co dzien nie. Ha nia Bie lic ka,
za wsze by ła pierw sza, za wsze by ła
punk tu al na i ni gdy nie na rze ka ła. To
by ła nie sa mo wi ta oso ba. Po zwól cie, że
o niej pa rę po wiem, bo to jest Łom ża
więc mu si się tra dy cji stać za dość. Pa -
mię tam jak sa mo lo tem wy lą do wa li śmy
w Syd ney i oczy wi ście oka za ło się, że
nie do le cia ły ka pe lu sze. Wy obraź cie so -
bie, oka za ło się, że po le cia ły do To kio.
Wcze śniej ca ły czas żar to wa li śmy, że jak
nie bę dzie ka pe lu szy to nie bę dzie kon -
cer tu. Ale po  trzech dniach od na la zły
się. Tak że tra sa się od by ła.

A.L.: Czy miał Pan już oka zję
zwie dzić na sze mia sto?

Mia sto jest sym pa tycz ne. Szcze rze
po wiem, miesz kam w prze pięk nym
mie ście Kra ko wie.  W tych du żych mia -
stach jest cią gła ro ta cja lu dzi i zda rza
się, że nie ma z kim po roz ma wiać.
Chcę przez to po wie dzieć, że wszyst kie
mniej sze mia sta są bar dziej przy ja zne.
Lu dzie się w nich zna ją. Wo lę ma łe
mia sta, niż te mo lo chy gdzie się pę dzi
tyl ko po to, że by czło wie ko wi nie za ję -
li miej sca na par kin gu i ten wy ścig
szczu rów. Wy cho wa łem się w praw dzie
w Kra ko wie, ale w dziel ni cy, któ ra się
na zy wa Ra ko wi ce i tam się wszy scy zna -
ją.  Lu bię ta kie miej sca.

A.L.: To my za pra sza my w
każ dej wol nej chwi li do Łom ży.

Trzy mam za sło wo.
A.L.: W pro gra mie kon cer tu,

któ ry za gra Pan w Łom żyń skiej
Fil har mo nii Ka me ral nej, są Pa na
nie za po mnia ne prze bo je. Czy li ja -
kim utwo rem za cznie się kon cert? 

Nie za po mnia nym (śmiech). Po za
swo imi pio sen ka mi sta ram się przy bli -
żać lu dziom, dźwię ki i róż ne in ne fan -
ta stycz ne utwo ry. Za śpie wam m.in.
„When I Fall In lo ve”, czy „My Way”.
Za brzmi też Czar dasz i stan dar dy mu -
zy ki kla sycz nej czy li ka wa łek kon cer tu
Czaj kow skie go, Wie niaw skie go, Men -
dels soh na. 

A.L.: Swo ją przy go dę z mu zy -
ką roz po czął Pan bar dzo wcze śnie.
Czy je że li mógł by Pan cof nąć czas,
to zmie nił by Pan to i nie po świę -
cał ty le cza su na gra nie?

Cza sem klnę i je stem ta ki  zły, że
w na szym kra ju się tak po ro bi ło, że te -
raz kul tu ra ze szła na dal szy plan. Nikt
te go nie pil nu je. Je stem wbrew tren -

dom i uwa żam, że od pu ści ły so bie te
na sze no we wła dze. Je ste śmy te raz na
ostat nim miej scu, a by li śmy bar dzo
wy so ko za ko mu ny. Oczy wi ście mó -
wię z prze ką sem.  Bo co, jak co ale dla
kul tu ry to był świet ny spon sor. Mu si -
my mieć świa do mość te go, że jak był
PRL to by ło fa tal nie, ale kul tu ra mia -
ła du że pie nią dze, bo to pań stwo
spon so ro wa ło fil har mo nie i te atry. By -
ło wte dy w nich peł no lu dzi. Te raz, na
szczę ście też jest co raz wię cej, ale pie -
nią dze by ły od pań stwa, dla te go to się
krę ci ło. A te wszyst kie rze czy, któ re
bu do wa ły kul tu rę czy li fe sti wa le np.
Wie niaw skie go, Cho pi now ski, Fe sti -
wal Mu zy ki Współ cze snej „War szaw -
ska Je sień”, Jazz Jam bo ree na wet był.
Wszyst ko by ło trans mi to wa ne w go -

dzi nach naj lep szej oglą dal no ści, a te -
raz… naj waż niej sze są re kla my. 

A.L.: Wła śnie co do ko mer cyj -
nych spraw. Brał Pan udział w te -
le wi zyj nych pro gra mach roz ryw ko -
wych, ostat nio w „Tań cu z gwiaz -
da mi”. Chcia łam się do wie dzieć
po co? Jest Pan wiel ką gwiaz dą i
ta ka pro mo cja nie jest Pa nu po -
trzeb na. 

Nie, tu Pa ni się my li. Nie lu bię te -
go okre śle nia, że ktoś kto jest po pu lar -
ny czy li po ka zu je się w te le wi zji już jest
au to ma tycz nie gwiaz dą. Kom plet nie się
nie zwra ca uwa gi na to, że ktoś po tra fi
coś czy nie. W związ ku z czym, du żo
lu dzi, uwa ża nych za gwiaz dy nic nie
umie, ale niech so bie śpie wa ją. Tyl ko
bar dzo nie do bre jest to, że nie ste ty czę -

sto ci, któ rzy coś umie ją  - oni są za
trud ni ich się nie po ka zu je w te le wi zji.
Ko mer cja za bi ja kul tu rę, bo się sprze -
da je to co jest naj ła twiej sprze dać. Sztu -
ka wy ma ga ucze nia się. Trze ba się
uczyć słu cha nia mu zy ki, bo to sa mo
nie przy cho dzi. Praw dzi wi ar ty ści są te -

raz of fo wi. Oni wy stę pu ją w klu bach.
O nich ma ło kto wie. 

A.L.: Czy li ma ły do stęp ma my
do nich?

To oni nie ma ją do stę pu do nas,
bo się sła bo sprze da ją, bo są trud ni.
Gra ja coś wię cej niż „Wlazł ko tek na
pło tek”? Po wie lu la tach to moż na się
już na uczyć no wych funk cji, ina czej
zhar mo ni zo wać, wzbo ga cić me lo dię.
Na tym to po le ga że by się cią gle uczyć.  

A.L.: Czy ta łam, że ma rzy Pan
o lan so wa niu mło dych lu dzi. Czy
to praw da? 

Ma rzy łem, ale do sze dłem do wnio -
sku, że gdy by by ło tak jak ja chcę, to
by by ło strasz nie nud no. 

A.L.: Co Pan ma na my śli?
Mia łem przy jem ność być go spo -

da rzem pro gra mu „Dro ga do gwiazd”
i tam star łem się lan so wać mło dych
lu dzi. Po pew nym cza sie zro zu mia -
łem, że ci, któ rzy mie li ta lent nie pa -
so wa li do sce na riu sza pro gra mu. W
tej au dy cji nie cho dzi o to że by wy ła -
wiać praw dzi we ta len ty tyl ko o to, że -
by lu dzie oglą da li ten pro gram a nie
zro bią te go je że li wszy scy bę dą świet -
ni. Lu dzie chcą że by ktoś się wy głu -
piał, że by był fa tal ny. In te res mu si się
krę cić, mu si się coś dziać. Jak bę dzie
wszyst ko pięk nie, to bę dzie nud no.
W ta kich cza sach ży je my. 

A.L.: Ja kie są te raz Pa na pla -
ny na przy szłość?

Pró bu ję so bie zmie nić da tę w
do wo dzie na dzie sięć lat póź niej,
nie wiem czy się uda. (śmiech) Pla -
ny na przy szłość mam ta kie, że mu -
szę so bie ca ły czas przy po mi nać to
cze go się już na uczy łem. Pod nio -
słem so bie po przecz kę, je że li cho -
dzi o wy stę py i wy ma ga to ode mnie
wię cej pra cy. Wró ci łem do ko rze ni,
co dzien nie ćwi czę na skrzyp cach.
Jak po ćwi czę to się czu ję do brze.
Wte dy wiem, że nie zmar no wa łem
dnia. Wi dzę też, że pu blicz ność to
do ce nia. Czy li pla ny są ta kie że by
ca ły czas być w for mie. 

A.L.
Wy wiad oglą daj na:

www.narew.info�
i www.youtube.com/tvlomza�

Wy�WIad�ze�zbI�gnIe�Wem�Wo�deC�kIm

za�cznij�od�ba�cha...�
Zi ma i ni skie tem pe ra tu ry spra wia ją, że nie chęt nie wy cho dzi my z

do mu. Jed nak ta kie wy da rze nie jak kon cert Zbi gnie wa Wo dec -

kie go w Łom żyń skiej Fil har mo nii Ka me ral nej spra wił, że sa la pę -

ka ła w szwach. Chwi lę przed

wy stę pem ar ty sta zgo dził się

udzie lić wy wia du Te le wi zji i

Ty go dni ko wi Na rew.

reklama
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de�ba�ty�Wa�len�tyn�ko�we�
or�ga�ni�zo�wa�ne�przez�kSm
l ŁoM�żA. „Mi łość w sie ci”. Szan se i za gro że nia. Dro ga
czy stej mi ło ści…

Au la wi do wi sko wa „Na rew” przy Li ceum Ka to lic kim
im. Ste fa na Kard. Wy szyń skie go, ul. Sa do wa 12

13�lu�te�go�godz.�19.00.�go ście: wy kła dow ca INoR
w Lu bli nie, teo log mo ra li sta, mał żeń stwo, twór cy por -
ta li rand ko wych, stu den ci so cjo lo gii
l ZA�Mbrów. „Mi łość w sie ci”. Szan se i za gro że nia. Dro -
ga czy stej mi ło ści… 

I Li ceum Ogól no kształ cą ce im. S. Ko nar skie go przy ul.
Ma rii Ko nop nic kiej 16

13�lu�te�go�godz.�16.00.�go ście: wy kła dow ca INoR
w Lu bli nie, teo log mo ra li sta, mał żeń stwo, twór cy por ta li
rand ko wych, stu den ci so cjo lo gii.

Wy�sta�wa�„Ci�cha�do�li�na 2011”
Do 29. lu te go moż na oglą dać wy sta wę „Ci cha do -

li na 2011” w Ga le rii Bo nar, przy ul. Woj ska Pol skie go 3.
Wy sta wa jest efek tem wa ka cyj nych warsz ta tów

pla stycz nych zor ga ni zo wa nych przez Pra cow nię
Pla stycz ną MDK -DŚT. W obo zie wę drow nym
uczest ni czy ło oko ło 20. dzie ci w róż nym wie ku.
Co dzien nie mło dzi ar ty ści wy po sa że ni w szki cow -
nik, ołó wek i apa rat fo to gra ficz ny wy cho dzi li w ple -
ner: od wie dzi li wie le in spi ru ją cych miejsc, np. ru -
iny zam ku w Chę ci nach, Ja ski nię Raj, Oj cow ski
Park Na ro do wy, za uł ki sta rów ki w Biel sku Bia łej,
Park Mi nia tur w In wał dzie, no i gór ski kra jo braz Ci -
chej Do li ny. Uczest ni cy tych wę dró wek przy wieź li
ze so bą mnó stwo wra żeń, mi łych wspo mnień, pa -
miąt ko wych fo to gra fii i wie le szki ców, z któ rych po -
wsta ło wie le in te re su ją cych prac w róż nych tech ni -
kach ma lar skich. Wstęp wol ny. 

72�rocz�ni�ca�I Wy�wóz�ki�na Sy�bir
Za rząd Od dzia łu Związ ku Sy bi ra ków w Łom ży ser -

decz nie za pra sza człon ków i miesz kań ców mia sta
na uro czy stą Mszę Świę tą, któ ra zo sta nie od pra wio -
na z oka zji 72 rocz ni cy I Wy wóz ki na Sy bir. Msza od -
bę dzie się w pią tek 10. lu te go o godz. 15. w Ko ście le
Mi ło sier dzia Bo że go przy ul. Kar dy na ła Wy szyń skie go
w Łom ży.

kon�kurs�im.�Ja�na�kul�ki
Wszyst kich chęt nych do wzię cia udzia łu

w dzie sią tej edy cji ogól no pol skie go Kon kur su Po -
etyc kie go im. Ja na Kul ki, pro si my o na de sła nie
dwóch nie pu bli ko wa nych tek stów po etyc kich
do 19. mar ca br. na ad res or ga ni za to ra (MDK -
-DŚT, ul. Woj ska Pol skie go 3, 18-400 Łom ża). Te -
ma ty ka tek stów jest do wol na, cho ciaż ju ro rzy spe -
cjal ną na gro dą uho no ru ją wiersz o Łom ży lub zie -
mi łom żyń skiej (mo że być do dat ko wy w ze sta wie).
Tek sty, w trzech eg zem pla rzach, po win ny być
ozna czo ne go dłem (pseu do nim au to ra), a w do łą -
czo nej ko per cie, ozna czo nej tym sa mym go dłem,
na le ży umie ścić da ne au to ra.

inFo

Mi�mo,�że�ter�mo�me�try�w�tym
ty�go�dniu� po�ka�zy�wa�ły� mo�-
men�ta�mi� na�wet� –� 30� stop�ni
cel�siu�sza,� a� dzie�ci� cie�szy�ły
się� jesz�cze� zi�mo�wy�mi� fe�ria�-
mi,�to�w�na�szej�re�dak�cji�i�tak
przy�by�ło�ko�recz�ków!�Lu�dzie
do�brej�wo�li�swo�imi�wiel�ki�mi
i�go�rą�cy�mi�ser�ca�mi�roz�ta�pia�-
ją�naj�więk�sze�lo�dy�i�zbie�ra�ją
kor�ki�dla�cho�re�go�ka�mi�la�Je�-
sion�kow�skie�go.

Cho ry na prze pu kli nę opo no -
wo -rdze nio wą z po ra że niem koń -
czyn dol nych Ka mil po trze bu je
no we go wóz ka do sa mo dziel ne go
po ru sza nia się, oraz prze ciw o dle ży no wą po -
dusz kę i ma te rac. Aby mu po móc w na szej re -
dak cji z tor ba mi peł ny mi pla sti ko wych na krę -
tek po ja wi ło się wie le osób, m.in.: Jo an na Ma -
tu kin i Woj ciech Chlu dziń ski, któ rzy zbie ra li
na kręt ki z ca ły mi ro dzi na mi oraz ośmio let ni

Do mi nik Ko złow ski z ma mą Bo że ną.
Do ak cji przy łą czy ło się tak że Przed szko -
le Pu blicz ne nr 8 w Łom ży, w któ rym
pod okiem Ewy Ob ryc kiej, kor ki zbie ra -
ją wszy scy, od pra cow ni ków, przez wy -
cho wan ków po ro dzi ców przed szko la -

ków. Ca ły czas po ma ga tak że
Dom Dziec ka, Wie lo funk cyj -
na Pla ców ka Opie kuń czo –
Wy cho waw cza w Łom ży.
Wiel kie wor ki z na kręt ka mi
przy niósł Krzysz tof Jan kow -
ski, dy rek tor pla ców ki z wy -
cho wan ka mi: Se ba stia nem i
Da mia nem.

Wszyst kim za po moc ser -
decz nie dzię ku je my i za pra -
sza my do dal sze go zbie ra nia.
Już nie dłu go uzbie ra my od -
po wied nią ilość na krę tek, aby
za nie ku pić wó zek dla Ka mi -
la. Gdy za koń czy my tę ak cję,
bę dzie my po ma gać in nym
po trze bu ją cym, tak że... zbie -
ra my da lej i uśmie chem roz -
grze wa my mroź ną zi mę!

Za pra sza my do przy no -
sze nia na krę tek do na szej re -
dak cji przy Sta rym Ryn ku 13
w Łom ży. Cze ka my na Pań -
stwa od po nie dział ku do piąt -
ku w godz. 8-16 i w so bo tę w
godz. 9-13. Z gó ry ser decz nie
dzię ku je my!

Jo an na Ma tu kin i Woj ciech Chlu dziń ski

Do mi nik Ko złow ski z ma mą Bo że ną Ko złow ską

Dzie ci z Przed szko la Pu blicz ne go nr 8 w Łom ży

Krzysz tof Jan kow ski, dy rek tor Do mu Dziec ka w Łom ży 
z wy cho wan ka mi: Se ba stia nem i Da mia nem

re�kor�do�we�mro�zy�
nie�prze�szko�dzi�ły�
w�zbie�ra�niu�kor�ków

reklama



Od ro ku aka de mic kie go
2011/2012 Uczel nia Jań skie go
kształ ci na kie run ku Tu ry sty ka i
re kre acja. Do wia du je my się rów -
nież, że po wsta ły no we stu dia po -
dy plo mo we dla osób, kto re już
pra cu ją bądź chcą pod jąć pra cę w
ob sza rze tu ry sty ki.

- Od kil ku lat za uwa żal na jest zmia -
na struk tu ry kształ ce nia stu den tów –
mó wi dr Zbi gniew Piotr kow ski, rek tor
Wyż szej Szko ły Za rzą dza nia i Przed się -
bior czo ści im. Bog da na Jań skie go w
Łom ży. - Wraz z po stę pu ją cym ni żem
de mo gra ficz nym co raz mniej osób
uczy się na stu diach pierw sze go stop -
nia. Na to miast te ubyt ki stu den tów są
za stę po wa ne przez słu cha czy stu diów
po dy plo mo wych. Wy ni ka to z kil ku
pod sta wo wych spraw; po pierw sze z
chę ci zdo by cia no we go za wo du.
Współ cze sny ry nek pra cy jest bar dzo
wy ma ga ją cy i dla te go czę sto zmie nia my
pra cę. Nie spo sób za każ dym ra zem za -
czy nać no we stu dia, dla te go te po dy -
plo mo we gwa ran tu ją nam zdo by cie no -
we go za wo du w bar dzo szyb kim cza sie,
bo w dwa se me stry. A wszy scy, któ rzy
nie za mie rza ją zmie niać pra cy koń czą
stu dia dla wła sne go bez pie czeń stwa w
przy szło ści. Od te go se me stru uru cha -
mia my ca ły sze reg stu diów po dy plo mo -
wych, np. agro tu ry sty ka, do rad ca fi nan -
so wy, ra chun ko wość i fi nan se czy opie -
kun osób star szy.

Dla cze go we dług Pa na na le ży
kształ cić ka dry na po trze by ob słu -

gi ru chu tu ry stycz ne go w wo je -
wódz twie pod la skim?

Wo je wódz two pod la skie po sia da
du ży po ten cjał do roz wo ju tu ry sty ki.
Bar dzo waż nym ele men tem tu taj są
za so by ludz kie. Pa trząc na da ne sta -
ty stycz ne, to wła śnie w tym wo je -
wódz twie wzro sło za trud nie nie w ho -
te lach  – tłu ma czy dr Ma rek Kuź mic -
ki, wy kła dow ca na kie run ku Tu ry sty -
ka i re kre acja WSZiP im. Bog da na
Jań skie go w Łom ży. - Śle dząc ana li zy
in sty tu tu tu ry sty ki, oka zu je się, że w
ro ku 2009, wzro sła licz ba przy jaz -
dów dłu go okre so wych tu ry stów kra -
jo wych na te ren wo je wódz twa pod la -
skie go z 300 000 w 2008 ro ku do
400 000 w ro ku 2009. Śle dząc z ko -
lei sta ty sty ki głów ne go urzę du sta ty -
stycz ne go, do wia du je my się, że ro -
śnie ilość ba zy noc le go wej. Roz rost
ba zy tu ry stycz nej sy gna li zu je, że wo -
je wódz two pod la skie upa tru je w tu -

ry sty ce szan se roz wo ju. Ba za tu ry -
stycz na to jed nak nie wszyst ko, nie -
mniej waż ny jest tu taj ele ment ludz -
ki, któ ry de cy du je o atrak cyj no ści
usłu gi ru chu tu ry stycz ne go.

Ja kie umie jęt no ści uzy ska ab -
sol went po za koń cze niu stu diów
Me na dżer ho te lar stwa?

Oso ba, któ ra ukoń czy ta kie stu dia
po dy plo mo we, bę dzie w sta nie za pla -
no wać stra te gię przed się bior stwa ho te -
lo we go do sto so wa ną do ist nie ją cych re -
ali ryn ko wych. Oso ba ta ka bę dzie rów -
nież w sta nie stwo rzyć struk tu rę or ga ni -
za cyj ną obiek tu ho te lo we go, któ ra bę -
dzie do pa so wa na do re aliów ryn ko -
wych. Ab sol went bę dzie w sta nie wła -
ści wie do bie rać za so by ludz kie, pla no -
wać pra ce ka dry i jed nost ki ho te lo wej.
Po sią dzie rów nież umie jęt ność or ga ni -
zo wa nia pra cy, mo ty wo wa nia pod wład -
nych, kon tro lo wa nia ja ko ści ich pra cy,

a tak że roz wią zy wa nia kon flik tów - po -
wie dział dr Ma rek Kuź mic ki.

Ja kie umie jęt no ści i kom pe ten -
cje zdo bę dzie ab sol went stu diów
po dy plo mo wych Agro tu ry sty ka?

Oso ba, któ ra ukoń czy stu dia po dy -
plo mo we z za kre su Agro tu ry sty ki bę -
dzie w sta nie pla no wać pro dukt agro tu -
ry stycz ny w kil ku za kre sach. Mam tu taj
na my śli umie jęt ność two rze nia atrak -
cyj nej ofer ty po by to wej dla tu ry stów,
któ rzy zde cy du ją się na przy jazd do go -
spo dar stwa agro tu ry stycz ne go – kon ty -
nu uje dr Ma rek Kuź mic ki. - Ko lej na
bar dzo istot na umie jęt ność to wie dza
na te mat moż li wo ści za go spo da ro wa nia
sa me go go spo dar stwa agro tu ry stycz ne -
go. Nie mniej waż na jest rów nież ko mu -
ni ka cja na wy so kim po zio mie z klien -
tem. Słu chacz bę dzie tak że wie dział jak
pro mo wać go spo dar stwo agro tu ry -
stycz ne i ja kie usta lać ce ny.

Czy w Pa na opi nii wa lo ry
przy rod ni czo -kra jo bra zo we na sze -
go re gio nu bę dą sprzy ja ły w roz -
wo ju agro tu ry sty ki na te re nie wo -
je wódz twa pod la skie go?

Oczy wi ście wo je wódz two pod la -
skie po sia da uni ka to we tu ry stycz ne
wa lo ry na tu ral ne, moż na tu wy mie -
nić przy kła do wo Do li nę Na rwi czy
Łom żyń ski Park Kra jo bra zo wy. Wa lo -
ry tu ry stycz ne są bar dzo sil nym ma -
gne sem, któ ry przy cią ga tu ry stów z
in nych ob sza rów kra ju, a tak że tu ry -
stów za gra nicz nych. I tu taj w mo jej

opi nii licz ba kwa ter agro tu ry stycz -
nych, któ re funk cjo nu ją na te re nie
wo je wódz twa pod la skie go, nie jest
wy star cza ją ca. Isnie je sze ro kie po le
do roz wo ju tu ry sty ki w tym re gio nie
– do da je dr Ma rek Kuź mic ki.

Uczel nia Jań kie go współ pra cu je
z na uczy cie la mi aka de mic ki mi
mię dzy in ny mi z War sza wy, Bia łe -
go sto ku, Lu bli na. Pa nie Rek to rze,
pro szę po wie dzieć czym bę dzie wy -
róż nia ła się ka dra kształ cą ca stu -
den tów na oma wia nych stu diach
po dy plo mo wych?

Na cisk kła dzie my przedew szyst kim
na prak ty kę. Spe cy fi ka stu diów po dy -
plo mo wych sa ma z sie bie jest ta ka, że
kształ cą kon kret nych umie jęt no ści, bar -
dzo ści słych i pre cy zyj nych. W związ ku
z tym stu den ci ocze ku ją kon kret nej i
prak tycz nej wie dzy. Ka dra na stu diach
po dy plo mo wych mu si mieć ści sły zwią -
zek z prak ty ką za wo du i z prak ty ką spe -
cjal no ści – pod su mo wu je  dr Zbi gniew
Piotr kow ski, rek tor Wyż szej Szko ły Za -
rzą dza nia i Przed się bior czo ści im. Bog -
da na Jań skie go w Łom ży.
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no�we�kie�run�ki�stu�diów�w�Łom�ży!

Dr Zbi gniew Piotr kow ski i  dr Ma rek Kuź mic ki.



UsŁU�gi�re�Mon�to�wo
-�bU�dow�LA�ne

Ko min ki so lid nie, szyb ko i ta -
nio. Gla zu ra i po zo sta łe re -
mon ty. Tel.  698 289 906. 

PO LBUD usłu gi re mon to wo –
bu dow la ne: szpa chlo wa nie
agre ga ta mi, ma lo wa nie rów -
nież me to dą tra dy cyj ną, ma lo -
wa nie biur i miesz kań week -
en do wo.
PRO FE SJO NA LA NIE I SO -
LID NIE. Łu kasz: 602 249 925,
Kon rad: 517 614 889. 

Hy drau lik. In sta la cje sa ni tar ne
i C.O. mon taż ko tłow ni, grzej -
ni ków, ogrze wa nie pod ło go -
we, prze rób ki, od ku rza cze
cen tral ne, pom py cie pła
C.W.U. Tel. 668 495 146. 

bu�do�wa�do�mów,�tyn�ki,
ele�wa�cje,�ada�pta�cja

pod�da�szy.�kom�plek�so�-
we�wy�koń�cze�nia�wnętrz.
tel.�513�84�06�98,�50412

46�53.�

Wen ty la cja, kli ma ty za cja, re -
ku pe ra cja. Mon taż na wiew ni -
ków, na sad. Udraż nia nie
uszczel nia nie ko mi nów. Roz -
wią zy wa nie pro ble mów z wil -
go cią w do mu, ba rze. 
Tel. 501 089 930. 

IW BUD Iwo na Wi śniew ska
wy po ży czal nia sprzę tu bu -
dow la ne go i  i ogrod ni cze go:
- mło ty wy bu rze nio we i in ne
- za gęsz czar ki
- rusz to wa nia
- pi ły spa li no we
- ko siar ki, wy ka szar ki do tra -
wy, are ator
- sprzęt rol ni czy
Łom ża, ul. No wo grodz ka
44B. Tel. 600 011 914. 

doM

Pra nie dy wa nów, ta pi cer ki
me blo wej i sa mo cho do wej
sprzę tem fir my nie miec kiej
„Kar cher” trans port gra tis. Tel.
605 308 087. 

EDWAL – me ble na za mó wie -
nie. Pro jekt gra tis. Ko na rzy ce. 
Tel. 086  218 79 53, 0601
804 117.

nie�rU�cHo�Mo�Ści

sPrZe�dAM
Dom w Łom ży przy ul. Wą skiej
pow. 220 m2, dział ka 1005 m2,
wi dok na Do li nę Na rwi. Ce na
498 tys. zł. Tel. 604 70 10 10

Dom - pię trów ka, Sta ra Łom -
ża n/rze ką  120 m2, dział ka
26 arów z do stę pem do Na -
rwi. Ce na 490 000 zł. Do ne -
go cja cji lub z moż li wo ścią za -
mia ny na miesz ka nie. Tel.
660 697 655.

Miesz ka nie 3 po ko jo we 60 m2
- II pię tro, ul. Mo niusz ki. Tel.
782 664 394.

Miesz ka nie 45 m2, ul. Boh.
Mon te Ca si no, IV pię tro, do
re mon tu. Tel. 606 878 444.

UsŁU�gi�Fi�nAn�so�we

kre�dy�ty�na�oŚwiAd�-
cZe�nie,�cHwi�Lów�ki,
nAJ�tAŃ�sZe�UbeZ�Pie�-
cZe�niA!�kre�dy�ty�go�-
tów�ko�we,�hi�po�tecz�ne,
sa�mo�cho�do�we,�kon�so�li�-
da�cyj�ne,�dLA�FirM.
bez�płat�ne�po�ra�dy!!!
Hos�sa�biu�ro�Po�rad�Fi�-
nan�so�wych�Łom�ża�ul.
wy�szyń�skie�go�2�paw.
13�tel.�86 218�87�88�

www.�ho�osa�-fi�nan�se.pl

roZ�MA�ito�Ści� kre�dY�to�-
we:�od�5�do�200� tys.,�kon�-
so�li�da�cja,� go�tów�ka,� hi�po�te�-
ka,�sa�mo�cho�do�we,�spe�cjal�-
nie�dla�rol�ni�ków�–�mi�ła�i�pro�-
fe�sjo�nal�na� ob�słu�ga� do�sto�-
so�wu�ją�ca�ofer�tę�do�klien�ta,
a� tak�że� fa�cho�wa� po�moc� w
trud�nych� sy�tu�acjach� spłat
kre�dy�tów,� peł�na� dys�kre�cja.
Me�diA�cJe� � są�do�we� i� po�za
są�do�we� –� roz�strzy�ga�nie

spo�rów� –� ce�ny� kon�ku�ren�-
cyj�ne.� Łom�ża� ul.� Mic�kie�wi�-
cza�57,�i�pię�tro,�tel.�86�2180
991,� czyn�ne�pn� -�pt� 9� -� 17;
kol�no,�Plac�wol�no�ści�6,�tel.
86 278�11�22;�wy�so�kie�Ma�-
zo�wiec�kie,� Plac� Pił�sud�skie�-
go�29,�tel.�86 275�03�18.�

UsŁU�gi��
in�For�MA�tYcZ�ne

Ser wis tech no lo gii i sys te mów
in for ma tycz nych. In for ma ty ka
dla firm i do mu. Łom ża. 
Tel. 86  225 20 77, 602
673 711 www.stsi.com.pl 

UsŁU�gi�PrAw�ne

Kan ce la ria Usług Praw nych
Con si lie re Łom ża, ul. Mic kie -
wi cza 57, II pię tro.
Tel. 86  216 22 23. Tel/fax
86 218 09 91, e –ma il: kan ce -
la ri.con si lie re@wp.pl 
Po ra dy praw ne, me dia cje,
spra wy są do we, ad mi ni stra -
cyj ne i o od szko do wa nie.

UsŁU�gi�rtV�Agd

Za kład Usłu go wy RTV Ma rek
Brze ziak ul. Woj ska Pol skie go
26 a, Łom ża. Tel. 86 216 07
35 Świad czy usłu gi w za kre sie
na pra wy TV, DVD VCR, KA -
ME RY , LAP TO PY, MO NI TO -
RY KOM PU TE RO WE I IN NE
oraz mon taż an ten TV i SAT.

UsŁU�gi�krA�wiec�kie

Wszyst kie ro dza je szy cia i
prze rób ki. Na pra wa na mio -
tów, przed sion ków do cam.
Szy cie wiel kich pa ra so li, pa -
wi lo nów  ogro do wych na wzór
sta rych. Wy mia na bar dzo dłu -
gich zam ków do 5 m.  Su wa ki
do roz mia ru 11 fir ma Opti.
Na bi ja nie nap, gu zi ków, ni tów.
Po sia da my w ofer cie wła sne
ma te ria ły pa ra so lo we – na -
mio to we  po lie ster 100 % lub
szy je my z ma te ria łów klien ta.
Wszy wa nie  zam ków do bu -
tów, kur tek skó rza nych, ple ca -
ków, to reb po dróż nych oraz
ich na pra wa. Na pra wa fu ter i
ko żu chów. Kol no ul. Se na tor -
ska 2 przy par ku tel.
696  964  308, wię cej na
www.kra wiec two plo na.pl na -
re w

UsŁU�gi�sZew�skie
Na pra wa obu wia. Łom ża, ul.
Krót ka 12. Tel. 508 303 087.

UsŁU�gi�
we�te�rY�nA�rYJ�ne

sA�Le�we�seL�ne,
UsŁU�gi�wi�deo�
–�FiL�Mo�wA�nie,�
Ze�sPo�ŁY�MU�ZYcZ�ne

Zdję�cia�ślub�ne�–�im�pre�-
zy�oko�licz�no�ścio�we.�tel.

606 238 444.�

Fo to graf. Tel. 519 169 972. 

róż�ne

wróż�ka,�ta�rot,�nu�me�ro�lo�-
gia.�Pro�fe�sjo�nal�nie.

pon.�–�pt.�17.00�–�20.00
po�te�le�fo�nicz�nym�uzgod�-
nie�niu.��tel.�883 575 960.
Po�wiem��ci�o�zdro�wiu,
mi�ło�ści,�pra�cy,�fi�nan�-
sach,�ostrze�że�niach,

wro�gach.�ra�zem�roz�wią�-
że�my�twój�pro�blem.

Opra wa ob ra zów, Igna cy Ja -
wor ski, Łom ża, ul. Rzą do wa
9a. Tel. 216 57 38.

Wróż ka Ka sia – ta rot nu me ro -
lo gia. Tel. 607 191 070, 86 473
16 50 pon. – pt. 10.00 – 18.00
po te le fo nicz nym uzgod nie niu.
www.wroz ka -ka sia.pl 

roL�nic�two

Sprze dam kwo tę mlecz ną 23
ty sią ce, ce na 10 gr. Tel.
508 427 091.

Mo�to�rY�ZA�cJA

Au�to� –� myj�nia:� pra�nie� i
czysz�cze�nie� ta�pi�cer�ki� sa�-
mo�cho�do�wej,� pra�nie� i
czysz�cze�nie� ta�pi�cer�ki� sa�-
mo�cho�do�wej,� pra�nie� dy�wa�-
nów� –� � re�no�wa�cja� la�kie�ru.
Łom�ża�ul.�to�wa�ro�wa�25�(by�-
ła�ba�za�wZgs)�.�tel.�086 473
07�00,�506 041 774,�www.au�-
to�myj�nia.lom�za.pl�

Sprze dam TI CO, rok pro duk -
cji 1999, prze bieg 26.000 km.
ce na 2.500 zl. STAN B.DO -
BRY. Tel. 798 746 720

Zdro�wie�i�Uro�dA

Spe cja li sta fo nia tra – oto la -
ryn go log Li lian na U. Le cho -
wicz. Tel. 086  218 22 29,
0604 504 694. 

Pe da gog, oli go fre no pe da gog.
Tel. 724 910 613

Pry wat ny Ga bi net En do kry no -
lo gicz ny Bar ba ra Ol szew ska.
Cho ro by tar czy cy. Łom ża, ul.
Se na tor ska 48. Re je stra cja te -
le fo nicz na 86 216 24 59.  

kU�PiĘ

Ko mis „FART” za pra sza pn. –
pt. od 10.00 – 17.00  przyj mę
odzież w bar dzo do brym sta -
nie, dzie cię ce wóz ki, fo te li ki
sa mo cho do we, in ny sprzęt w
do brym sta nie. Łom ża, ul.
Krót ka 4 przej ście pod fi la ra mi.

sPrZe�dAM

DREW MAX drew no opa ło we
– ko min ko we, bry kiet z do wo -
zem do klien ta. ul. Szo sa do
Mę że ni na 3 (Po lmo zbyt) Tel.
606 119 548. 

PrA�cA

Lu bisz  nie za leż ność i nie nor -
mo wa ny czas pra cy – war to
za sta no wić się nad pod ję ciem
pra cy w fir mie Ori fla me. Łom -
ża, Ka zań ska 4. Za pra sza my.

Go spo dar stwo rol ne za trud ni
mło de go męż czy znę (nie pi ją -
ce go, zna ją ce go ob słu gę no -
wo cze snych cią gni ków i ma -
szyn) do sa mo dziel nej pra cy
w po lu i go spo dar stwie (peł ne
utrzy ma nie, ubez pie cze nie,
pen sja). Tel. 507 450 524. 
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MiesZ�kA�niA�w�ŁoM�żY
n ul. Wiej ska 5A - miesz ka nia o pow. od
50 m2 do 100,4 m2 - ce na od 2540 zł/m2
do 3100 zł/m2 tel. 604 051 082 
n Ks. An ny - pow. 33,3 m2, II pię tro, now -
sze bu dow nic two – 125000 zł tel. 517
655 117
n ul. Staf fa - pow. 36,04 m2, par ter, 2 po -
ko je – 130000 zł tel. 517 655 117
n Al. Le gio nów - pow.59,5m2, I pię tro, po
re mon cie - 150 000 zł tel. 604 227 658 
n ul. Ks. An ny - pow.60,57m2, par ter z
ogród kiem, 3 po ko je - 185 000 zł tel. 517
655 117
n ul. Kon sty tu cji 3 Ma ja -pow.60,50 m2,
IV pię tro, 3 po ko je -190 000 zł tel. 517 655
117
n Ry cer ska - pow.60,6m2, IV pię tro, okna
wy mie nio ne - 160 000 zł tel. 604 227 658 
n ul. Se na tor ska - pow. 67 m2, I pię tro,
bu dy nek i miesz ka nie po ka pi tal nym re -
mon cie - 265 000 zł tel.604 227 658
n ul. Przy ko sza ro wa - pow.67,4 m2, II
pię tro, now sze bu dow nic two - 215 000 zł
tel. 604 051 082
do�MY �
n Łom ża - pow.150 m2, pow. dział ki 338
m2, po re mon cie -  390 000 zł    tel. 790
375 346
n Łom ża, ul. Strzel ców Kur piow skich -
pow.110m2, pow. dział ki 487m2 - 300
000zł tel.604 051 082 
n Łom ża ul. Wo zi wodz ka 48  -
pow.445m2, pow. dział ki 876m2, bu dy -
nek przy sto so wa ny do pro wa dze nia
punk tu przed szkol ne go - 400
000zł  tel.604 051 082 
n Piąt ni ca - pow.uż.110,79 m2,pow.dział -
ki 522 m2, par te ro wy z pod da szem,  wy -
koń czo ny - 470 000 zł tel.604 227 658 
n Piąt ni ca - pow.110 m2, pow. dział ki 622
m2, wol no sto ją cy – 375000 zł tel.604 051
082 
n Sta re Ku pi ski - pow.156 m2, pow. dział -
ki 1000 m2, stan su ro wy za mknię ty, par -
te ro wy z pod da szem użyt ko wym -
340 000 zł tel.790 375 346
sie�dLi�skA
n Ki sioł ki , gm. Łom ża - pow. uż. do mu
90 m2, pow. dział ki 3,04 ha, za bu do wa -
nia go spo dar cze mu ro wa ne, 5 km od
Łom ży  - 250 000 zł   tel. 604 051 082
n Sie strzan ki, gm. Je dwab ne - pow.
dział ki 1ha, dom, obo ra, sto do ła, ga ra że,
wszyst kie bu dyn ki mu ro wa ne (sto do ła,
obo ra, bu dyn ki go spo dar cze) - 180 000 zł
tel.604 051 082
n Ju rzec Wło ściań ski, gm.  Sta wi ski -
pow. uż.do mu 110m2, par te ro wy pod piw -
ni czo ny z pod da szem, bu dyn ki go spo -
dar cze mu ro wa ne (sto do ła , bu dyn ki go -
spo dar cze) - 170 000 zł  tel. 604 051 082
n Plu ty gm. Je dwab ne - pow.110 m2,
pow. dział ki 0,32 ha, dom i za bu do wa nia
go spo dar cze mu ro wa ne - 110 000 zł tel.
604 051 082
dZiAŁ�ki
n Sta re Ku pi ski - pow.1143 m2, de cy zja
o wa run kach za bu do wy - 93  000 zł tel.
604 051 082
n Sta re Ku pi ski - pow.700 m2 - 80 000
zł   tel. 790 375 346
n Piąt ni ca - pow.1211 m2 - 85000 zł  tel.
604 051 082
n Ka li no wo -pow.3010 m2 - 155 000 zł tel.
604 051 082
n Łom ża -pow.4216 m2 - 150  000 zł
tel.604 227 658
n Łom ża ul. Łą ko wa - pow.947 m2 -
161 000 zł  tel.790 375 346  
n Łom ża, ul. No wo grodz ka -pow.3789m2
- 170 000zł tel.604 227 658
n Ko zi ki Ol szy ny - pow. 7,99ha, rol na,
czę ścio wo za le sio na - 161 000 zł  tel. 604
051 082 
n Ko kosz ki gm. Wi zna - pow. 3,08ha, rol -
na, czę ścio wo za le sio na - 70 000 zł tel.
604 051 082 
n Wi la mo wo gm. Przy tu ły - róż ne po -
wierzch nie – 37000 zł/ha
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Po�rad�nia� kar�dio�lo�gicz�na,� uro�-
lo�gicz�na,� en�do�kry�no�lo�gicz�na,
ne�fro�lo�gicz�na� i� reu�ma�to�lo�gicz�-
na�od�8�lu�te�go�po�now�nie�bę�dą
otwar�te� w� szpi�ta�lu� wo�je�wódz�-
kim�w�Łom�ży.

Na ro do wy Fun dusz zdro wia ogło sił
nie daw no kon kur sy uzu peł nia ją ce, na
któ re szpi tal zło żył swo je ofer ty. Zo sta ły
one przy ję te. Dzię ki te mu pa cjen ci bę -
dą mo gli ko rzy stać z opie ki tych 5 po -
rad ni oraz z ba dań wy ko ny wa nych re zo -
nan sem ma gne tycz nym. 

Nie ste ty do stęp ność do le ka rzy
bę dzie mniej sza, niż w ubie głym ro -
ku - kon trakt, któ ry szpi tal  pod pi sał
z Na ro do wym Fun du szem Zdro wia,
jest spo ro niż szy. Dla te go trze ba li -
czyć się z więk szy mi ko lej ka mi. 

Na dal za mknię te są po rad nie
chi rur gii on ko lo gicz nej, wad i bu do -
wy, dia be to lo gicz na,  ge ria trycz na i
lo go pe dycz na. Dy rek tor Jan Baj no
za po wia da, że je śli tyl ko pod la ski
NFZ ogło si kon kur sy uzu peł nia ją ce
na te po rad nie, szpi tal na pew no
zło ży swo ją ofer tę i weź mie w nich
udział. 

5�po�rad�ni�spe�cja�li�stycz�nych�zo�sta�nie
otwar�tych�w�łom�żyń�skim�szpi�ta�lu

to�na�tu�ral�ne,�że�w�cią�ży�ko�bie�-
ta� przy�bie�ra� na�wa�dze.�wbrew
po�wszech�nym� opi�niom,� nie
każ�da�przy�szła�ma�ma�mu�si�tyć
du�żo.� wy�star�czy� kon�tro�lo�wać
swo�ją�wa�gę�i�utrzy�my�wać�ją�na
okre�ślo�nym� po�zio�mie.� to� nor�-
mal�ne,� że� przy�ty�jesz,� ale� bez
zbęd�nych�ki�lo�gra�mów�bę�dziesz
czu�ła� się� le�piej,� two�je� ma�leń�-
stwo�bę�dzie�się�do�brze�roz�wi�ja�-
ło,�a�po�je�go�na�ro�dzi�nach�szyb�-
ko�wró�cisz�do�for�my.

Naj waż niej sze, aby przy rost wa gi w
cza sie cią ży był rów no mier ny. Przy ję ło
się, że po wi nien on wy no sić od 12-15
ki lo gra mów. Na to miast w przy pad ku
cią ży bliź nia czej nie wię cej jak 20 ki lo -
gra mów. W pierw szym try me trze trwa -
nia cią ży po win naś za uwa żyć tyl ko de li -
kat ną zmia nę wa gi (oko ło 2 kg). Nie
martw się je śli jed nak za miast te go
schud niesz - to nor mal ne, zwłasz cza je -
śli bo ry kasz się z do le gli wo ścia mi ze
stro ny ukła du po kar mo we go i mę czą

Cię wy mio ty oraz nud no ści. Dru -
gi try mestr wią że się już z więk szym
przy ro stem wa gi. Dziec ko ro śnie a wraz
z nim po więk sza się tak że Twój brzuch.
Mo żesz spo dzie wać się do dat ko we go
0,5 ki lo gra ma w każ dym ko lej nym ty -
go dniu. Łącz nie da je to 6-7 ki lo gra -
mów. Po dob ne tem po przy ro stu wa -
gi za uwa żysz w ostat nim try me trze
cią ży. War to jed nak wie dzieć, że pod
ko niec cią ży prze sta jesz przy bie rać
na wa dze. Czę sto na wet od no to wu je się
w tym okre sie spa dek ma sy cia ła. 

Przy�rost�wa�gi�w�cią�ży�

Przy rost wa gi w cią ży to spra wa
in dy wi du al na. Wszyst ko za le ży od
uwa run ko wań ge ne tycz nych i  od
Two jej wa gi przed cią żą oraz te go jak
się od ży wiasz. Opra co wa nia na uko we
po da ją ide al ny przy rost wa gi w cią ży
jak po ni żej:

13-15 ty dzień - 3 x 250g = 750g
16-18 ty dzień - 3 x 300g = 900g
19-22 ty dzień - 4 x 350g = 1400g
23-24 ty dzień - 2 x 400g = 800g
25-26 ty dzień - 2 x 450g = 900g
27-38 ty dzień - 12 x 500g = 6000g

39 ty dzień
- 1 x 250g =

250g
( Ź r ó  d ł o :

„Bę dzie my Ro -
dzi ca mi” Bar ba ra

Ne es -De le val)
„Je dze nie za

dwóch” w cza sie cią -
ży to mit, któ ry nie ste ty po ku tu je
w spo łe czeń stwie. Im mniej przy ty -
jesz w cza sie cią ży tym le piej dla
Cie bie oraz dziec ka. Ale oczy wi ście
nie mo żesz się od chu dzać, tyl ko
zdro wo od ży wiać. W pierw szym
try me strze po trze bu jesz ta kiej sa -
mej licz by ka lo rii jak przed roz po -
czę ciem cią ży (oko ło 2000). W póź -
nym eta pie wzra sta ono za le d wie o
300 ka lo rii.

Ra dzi my wszyst kim przy szłym ma -
mu siom, aby dba ły o to co je dzą. Je że -
li bę dą się zdro wo od ży wiać to kon tro -
lo wa nie wa gi nie bę dzie im po trzeb ne,
a każ dy do dat ko wy ki lo gram bę dzie ki -
lo gra mem zdro wia.
oPr.�www.bA�dA�niA�Pre�nA�tAL�ne.PL

ta�ką�de�cy�zję�pod�jął�Pre�zy�dent
Łom�ży� Mie�czy�sław� czer�niaw�-
ski�w�związ�ku�z�utrzy�mu�ją�cym
się�sil�nym�mro�zem.�kok�sow�ni�-
ki� wy�ko�na�li� pra�cow�ni�cy� Miej�-
skie�go� Przed�się�bior�stwo� go�-
spo�dar�ki� ko�mu�nal�nej� i� Miesz�-
ka�nio�wej,� któ�re� za�ku�pi�ło� ok.
600�kg�kok�su.

Jak po in for mo wa ła An na So bo ciń -
ska, rzecz nik pra so wy pre zy den ta, kok -
sow ni ki sta nę ły w naj bar dziej uczęsz -
cza nych punk tach mia sta, przy przy -
stan kach au to bu so wych na Sta rym
Ryn ku, Pla cu Ko ściusz ki, ul. Pił sud -
skie go (przy Szpi ta lu) oraz na skrzy żo -
wa niu Al. Le gio nów i ul. Si kor skie go –

przy dwor cu PKS, Al. Pił sud -
skie go przy Ban ku PKO BP, Al.
Le gio nów przy przy stan ku na -
prze ciw ko by łe go bu dyn ku
„szko ły drzew nej” oraz na Al.
Le gio nów przy tzw. „bla sza ku”.
Przy pa le ni skach po ja wi ły się ta -
blicz ki, in for mu ją ce o ko niecz -
no ści za cho wa nia bez piecz nej
od le gło ści. 

Kok sow ni ki bę da sta ły w
Łom ży do cza su ustą pie nia wiel -
kich mro zów.

Mia�sto� pod�ję�ło� dzia�ła�nia� zmie�-
rza�ją�ce� do� stwo�rze�nia� no�wych
miejsc� pra�cy� i� roz�wo�ju� przed�-
się�bior�czo�ści.� szan�są� na� oży�-
wie�nie� go�spo�dar�cze� ma� być
Park�Prze�my�sło�wy.�

W je go ra mach miał by po wstać In -
ku ba tor Przed się bior czo ści, w dal szej
per spek ty wie mia sto pla nu je też wy bu -
do wa nie obiek tów pod dzia łal ność pro -
duk cyj ną i usłu go wą. 

Jak in for mu je An na So bo ciń ska,
rzecz nik pra so wy pre zy den ta, in ku ba -
tor Przed się bior czo ści to przed się wzię -
cie, któ re ma wspie rać i pro mo wać ini -
cja ty wy po dej mo wa ne przez mło dych
lu dzi, m.in. ab sol wen tów łom żyń skich
szkół wyż szych, naj zdol niej szych i ma -
ją cych po my sły na przy szłość. Mia sto
chce im po móc w za ło że niu wła snej
dzia łal no ści go spo dar czej. Pre fe ro wa ny
bę dzie pro fil dzia łal no ści re ali zo wa ny
przy wy ko rzy sta niu tech no lo gii in for -
ma tycz nych (e -biz nes, IT), czy też z za -
kre su do radz twa rol no -spo żyw cze go.
No wo za kła da ne fir my mia ły by dzia łać
pod skrzy dła mi In ku ba to ra Przed się -
bior czo ści, uzy sku jąc do sko na łe wa -

run ki do roz wo ju swo jej dzia łal no ści
przez kil ka lat. Re ali za cja te go po my -
słu ma się od by wać w ści słej współ pra -
cy z Aka de mic kim In ku ba to rem
Przed się bior czo ści. 

No wo utwo rzo ne fir my skon cen -
tro wa ne by ły by wg jed ne go kom plek -
su biu ro we go ze wspól nym wy po sa że -
niem, otrzy my wać mia ły by kom plek -
so wy pa kiet usług ad mi ni stra cyj nych i
wspar cia praw ne go oraz po moc w po -
szu ki wa niu źró deł f i nan so wa nia.
Głów ny na cisk po ło żo ny zo stać ma
na roz wój lo kal ne go po ten cja łu
przed się bior czo ści i ge ne ro wa nie no -
wych miejsc pra cy. 

Fa za or ga ni za cji Łom żyń skie go Par -
ku Prze my sło we go po win na za koń czyć
się w pierw szym pół ro czu 2012r. Wów -
czas mia sto za mie rza roz po cząć pro ce -
du rę ubie ga nia się o środ ki unij ne na
re ali za cję przed się wzię cia.

Łom�żyń�ski�Park
Prze�my�sło�wy

osiem�kok�sow�ni�ków�
na�uli�cach�Łom�ży

"Z całą pewnością prezydent zostanie
zapamiętany jako ten, który 600 kilogramami

koksu przy pomocy pięciu metalowych koszy
ogrzał miasto.To wbrew pozorom nie jest
łatwe." - komentarz internauty na stronie

www.facebook.com/telewizjanarew.

Wa�ga�w�cią�ży
Po�rad�nIk Przy�SzŁeJ ma�my
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Jak dbać o sie bie w ta kie mro -
zy? 

grA�żY�nA nie�brZY�dow�skA:� Zi ma
to trud na po ra ro ku ,czu je my się bar -
dziej zmę cze ni, sen ni,bra ku je nam ener -
gii. Win na jest te mu nie pra wi dło wa die -
ta i spa dek ak tyw no ści ru cho wej. Dla te -
go cho ciaż na ze wnątrz jest du ży mróz
nie za po mi naj my cho ciaż o krót kim
spa ce rze, o zi mo wych spor tach i od po -
wied niej die cie. Nie na le ży też za po mi -
nać o wie trze niu miesz ka nia i na wil ża -
niu po wie trza.

Ja ka po win na być na sza die ta
w ta kie mro zy?

Zi mo wa die ta po win na być bar dziej
ka lo rycz na ze wzglę du na więk sze za po -
trze bo wa nie or ga ni zmu na ener gię,tra -
co ną na ogrze wa nie cia ła. Nie ozna cza
to jed nak,że die ta po win na w tym cza -
sie za wie rać wię cej tłusz czów i wę glo wo -
da nów. Aby nie dać się zmóc zi mo wym
do le gli wo ściom, po win ni śmy przede
wszyst kim uzu peł nić nie do bo ry wi ta -
min. W tym cza sie w szcze gól no ści bra -
ku je nam wi ta mi ny A, dla te go nie na le -
ży lek ce wa żyć ta kich skład ni ków jak na -
biał, zwłasz cza mle ko, tłu ste ry by oraz
jaj ka. Oczy wi ście nie moż na prze sa dzać,
jed nak war to je włą czyć do na sze go ja -
dło spi su. Ko lej ny mi wi ta mi na mi, któ -
rych bę dzie my po trze bo wać zi mą są wi -
ta mi ny z gru py B, któ re wzmac nia ją od -
por ność i po zy tyw nie dzia ła ją na nasz
na strój. Dla te go nie po win ni śmy stro nić
od chu de go mię sa dro bio we go, fa so li,
kieł ków, peł no ziar ni ste go pie czy wa. Nie
mo że my za po mi nać tak że o wi ta mi nie
C, czy li o cy tru sach, ki wi, pa pry ce, ki -
szo nej ka pu ście czy na tce pie trusz ki.

Czy je dze nie owo ców nie
ochła dza or ga ni zmu?

Wła śnie w okre sie zi mo wym po win -
ni śmy jeść jak naj wię cej owo ców ze
wzglę du na za war tą w nich  wi ta mi nę C.

Czy po win ni śmy za ży wać do -
dat ko wo wię cej wi ta min?

Pra wi dło wo zbi lan so wa na die ta
po win na za pew nić nam od po wied nią
ilość wi ta min i wte dy su ple men ta cja
nie jest wy ma ga na,ła twiej przy swa jal ne
są wi ta mi ny za war te w na tu ral nych
pro duk tach.

W ja ki spo sób roz grze wać się
po po wro cie z po dwór ka? 

Po po wro cie  z po dwór ka  war to
wy pić roz grze wa ją cą her ba tę z cy try -
ną,im bi rem i po sło dzo ną mio dem. Je śli
prze mro zi li śmy no gi, trze ba je naj pierw
ro ze trzeć, po tem za nu rzyć w  cie płej
wo dzie i za ło ży cie płe naj le piej weł nia -
ne skar pet ki.

Czy ta ki mróz mo że nas za -
har to wać? Czy prze by wa nie na
mro zie mo że wpły wać na na sza
od por ność?

Oczy wi ście, war to wy cho dzić zi mą
na spa ce ry, szcze gól nie gdy świe ci słoń -
ce i ko rzy stać z je go do bro czyn nych
wła ści wo ści na na sze ko ści i na strój.
Dba jąc o sie bie i po ka zu jąc jak do brze
żyć i dbać o zdro wie, uczy my w ten
spo sób na sze  dzie ci dbać o sie bie w tej
trud nej po rze ro ku, ja ką jest zi ma, gdy
dni są krót kie i chłod ne, a wię cej cza su
spę dza my w za mknię tych po miesz cze -
niach. W ta kich wa run kach szcze gól nie
dzie ciom ła two jest zła pać in fek cję, a
osła bio ny or ga nizm re agu je gwał tow -
niej na wi ru sy i bak te rie.

Co nam gro zi gdy prze by wa my
dłu go na mro zie?

Dłu gie prze by wa nie na mro zie mo -
że gro zić od mro że nia mi skó ry. Aby wy -
stą pi ło od mro że nie nie po trze ba wca le
mro zu, zda rza ją się one rów nież w plu -
so wych tem pe ra tu rach.

Ja kie czę ści cia ła są naj bar -
dziej na ra żo ne?

Naj bar dziej na ra żo ne są wy sta ją ce
czę ści cia ła ta kie jak pal ce rąk, nos, bro -
da czy uszy. Naj pierw skó ra jest za czer -
wie nio na, póź niej sta je się si na, sza ro -
nie bie ska a w koń cu bla da. 

Jak za tem po win ni śmy się
ubie rać?

Wy cho dząc z do mu po win ni śmy
za dbać o od po wied ni ubiór, któ ry
ochro ni nas przed dzia ła niem wia tru i
zim na. Pa mię taj my o czap ce, rę ka wicz -
kach, sza li ku. War to ubie rać się war -
stwo wo czy li na ce bul kę.

O co po win ni śmy za dbać szy -
ku jąc się do wyj ścia na mróz?

Mu si my pa mię tać o od po wied nim
za bez pie cze niu skó ry twa rzy i rąk. Sto -
suj my kre my na tłusz cza ją ce z fil trem
prze ciw sło necz nym.

Czy ogrze wa nie się przy kok -
sow ni kach to do bry po mysł?

Oczy wi ście,usta wie nie kok sow ni -
ków umoż li wia oso bom ocze ku ją cym
na przy stan kach ogrza nie się.

Czy ma łe dzie ci mo gą wy cho -
dzić na ta ki mróz? Ile mo gą na
nim prze by wać?

Wbrew po zo rom śnieg czy mróz
wca le nie jest prze ciw wska za niem do
wyj ścia na dwór na wet z bar dzo ma -
łym dziec kiem. Or ga nizm zdro we go,
do no szo ne go nie mow lę cia ma już
do brze roz wi nię te me cha ni zmy ter -

mo re gu la cji i na pew no po ra dzi so -
bie z mro zem. Lek ki mróz nie jest
prze ciw wska za niem do spa ce ru.
Moż na spo koj nie wyjść z dziec kiem
na wet gdy mróz do cho dzi do

–10°C po go da jest bez wietrz na
sło necz na ,ma luch mo że prze by wać
na ze wnątrz go dzi nę. Trze ba pa mię -
tać o tym by dziec ko stop nio wo przy -
zwy cza jać do prze by wa nia w zi mo -
wych wa run kach.

Je że li tem pe ra tu ra spa da po ni -
żej –10°C, wie je zim ny wiatr, sta -
le pró szy śnieg. Je że li tem pe ra tu ra
wy no si oko ło +2°C, ale wie je sil -
ny wiatr, pa da śnieg z desz czem, a
w po wie trzu jest du ża wil goć. W
ta ki dzień le piej nie mow lę po we -
ran do wać i do brze prze wie trzyć
je go po kój.

grA�żY�nA nie�brZY�dow�skA
Le�kArZ Pe�diA�trA Z ŁoM�żY

Zi�ma� dla� jed�nych� jest� cza�sem
bia�łe�go�sza�leń�stwa,�spor�tów�zi�-
mo�wych,� dla� in�nych� z� ko�lei,
tych� tę�sk�nią�cych� za� la�tem,
okre�sem�trud�nym�i�cią�gle�prze�-
dłu�ża�ją�cym�się.�Ma�ło�kto�z�nas
zda�je�so�bie�spra�wę,�w�ja�ki�spo�-
sób� ra�dzą� so�bie� zwie�rzę�ta� zi�-
mą.� Jak� mo�że�my� po�móc� im
prze�trwać� tę�po�rę� ro�ku,�szcze�-
gól�nie�te�raz,�gdy�za�oknem�pa�-
nu�ją�wręcz�ark�tycz�ne�tem�pe�ra�-
tu�ry?

Trwa ją ce mro zy to trud ny okres
dla zwie rząt. Okaż my się od po wie dzial -
ni i po móż my na szym pod opiecz nym
prze trwać zi mę. Nie zo sta wiaj my zwie -
rząt na ze wnątrz bu dyn ków, szcze gól -
nie tych star szych i cho rych! Zwie rzę ta
go spo dar skie nie po win ny być po zo sta -
wia ne na pa stwi sku, lecz w bu dyn kach
go spo dar czych. 

- Bu dy dla psów na le ży uszczel nić
np. sty ro pia nem, wy peł nić sło mą oraz
przy bić za słon kę z gru be go ko ca przed
wej ściem – ra dzi lek. wet. Piotr To ma -
szew ski z Ga bi ne tu We te ry na ryj ne go
Fi le mon w Łom ży. - Nie za po mi naj my

o re gu lar nym na peł nia niu mi -
sek świe żą wo dą. Pies po wi nien
tak że otrzy my wać wy so ko ka la -
ro czy ną kar mę, mo że to być
su cha kar ma dla szcze niąt lub
suk kar mią cych z do dat kiem
cie płej wo dy lub bu lio nu z zu -
py al bo po pro stu więk sza ilość
mię sa w po sił ku. Szcze gól nie
do ty czy to psów na uwię zi.
Me ta lo we łań cu chy nie mo gą
być za kła da ne bez po śred nio na
szy ję bez skó rza nej ob ro ży,
gro zi to bo wiem bar dzo bo le -
snym przy mar z nię ciem me ta lu
do skó ry! W cza sie naj więk -
szych mro zów na le ży psa spu -
ścić, oczy wi ście na ogro dzo -
nym te re nie. Bie ga ją ce zwie rzę wy twa -
rza so bie wię cej cie pła, któ re słu ży do
ogrza nia or ga ni zmu. 

Psy do mo we, szcze gól nie te o
krót kiej sier ści, po win ny być wy pro -
wa dza ne na nie zbyt dłu gie spa ce ry.
Moż na po my śleć o do dat ko wej
ochro nie przed chło dem w po sta ci
ocie pla nych ubra nek.

- Choć psa przed zim nem chro ni
je go gru be fu tro, czę sto z pod szerst -
kiem, to jed nak i on, prze by wa jąc
przez dłuż szy czas na po wie trzu w
tem pe ra tu rze po ni żej ze ra, na ra ża

nie któ re czę ści swo je go cia ła na od -
mro że nia – mó wi lek. wet. Prze my -
sław Pie kar ski, Ga bi net Fi le mon. - Z
ra cji swo je go umiej sco wie nia, a tak że
z po wo du mniej szej ilo ści krwi do -
pły wa ją cych do nich naj bar dziej za -
gro żo ne są uszy, pal ce, ogon i mosz -
na ją der. Ob ja wem od mro że nia jest
bla da skó ra, bar dzo zim na w do ty ku
oraz utra ta czu cia przez psa w tych
miej scach. 

Co na le ży zro bić w pierw szej po -
mo cy? Je śli pies jest mo kry, np. po
wpad nię ciu do prze rę bla, na le ży do -

kład nie go wy trzeć i owi nąć
gru bym cie płym ko cem. Od -
mro żo ne czę ści cia ła na le ży
ogrzać w wo dzie o tem pe ra tu -
rze oko ło 40 stop ni Cel sju sza
przez 10 mi nut. Miej sca ta kie
jak czub ki uszu ogrze wa my
okła dem z cie płej wo dy (40
stop ni C). Przy wró ce nie pra -
wi dło we go krą że nia ob ja wia
się tym, że skó ra sta je się czer -
wo na, wy stą pi obrzęk, a ca -
łość bę dzie spra wia ło wra że -
nie opa rze nia. Je śli za bieg
ogrza nia psa się nie uda, to w
za leż no ści od głę bo ko ści od -
mro że nia al bo doj dzie do
złusz cze nia się skó ry al bo po -

ja wi się wy raź na gra ni ca mię dzy ży wy -
mi i mar twy mi tkan ka mi. Je że li po mi -
mo ogrze wa nia przez 20 mi nut miejsc
od mro że nia na dal są bla de, zim ne i
nie wraż li we na ból, na le ży się jak naj -
prę dzej z psem udać do le ka rza we te -
ry na rii.

- Zi mą czę sto do cho dzi tak że do
ura zów koń czyn u psów – kon ty nu uje
lek. wet. Prze my sław Pie kar ski. - Ni ska
tem pe ra tu ra oraz sól dro go wa sprzy ja -
ją cho ro bom łap - po do der ma to zom.
Do cho dzi wów czas do uszko dze nia
war stwy ochron nej skó ry oraz na skór -

ka. Czę sto w ten spo sób po wsta łe ura -
zy wi kła ne są bak te ria mi i grzy ba mi.
Dla te go też przed wyj ściem z psem na
spa cer, pa mię taj my o po sma ro wa niu
opu szek oraz prze strze ni mię dzy pal -
co wych ochron ny mi ma ścia mi, np.
wa ze li ną, aby unik nąć od mro żeń. Po
po wro cie ze spa ce ru za le ca my opłu ka -
nie łap cie płą wo dą w ce lu usu nię cia
resz tek śnie gu, lo du oraz so li. Czyn -
ność ta jest wska za na u ras dłu go wło -
sych, u któ rych lód w po łą cze niu z
sier ścią two rzą lo do we so ple. Po prze -
płu ka niu łap wo dą, pa mię taj my o ich
do kład nym wy su sze niu -wil goć po zo -
sta wio na na skó rze sprzy ja roz wo jo wi
grzy bic.  Nie wiel kie ura zy skó ry moż -
na prze my wać roz two rem Ri va no lu,
na to miast w przy pad ku bar dziej za -
awan so wa nych zmian po wsta łych na
sku tek dzia ła nia mro zu i so li , na le ży
skon tak to wać się ze swo im le ka rzem
we te ry na rii. 

Bar dzo wraż li we na ni skie tem pe ra -
tu ry są ko ty, dla te go też za pew nij my im
cie płe schro nie nie – do da je lek. wet.
Piotr To ma szew ski. - Czę sto wy star czy
tyl ko nie do mknię te okno piw ni cy i mi -
ska cie płe go mle ka. Pa mie taj my - aby
po móc zwie rza kom nie trze ba wie le
wy sił ku, a każ dy gest po mo cy mo że
ura to wać im ży cie.

Jak�pomóc�zwierzętom�przetrwać�silne�mrozy
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kil�ka�waż�nych�rad�jak�za�dbać�o�sie�bie�zi�mą
Zi mo wą po rą nie trud no o prze zię bie nie czy od mro że nia. Co ro bić by cie szyć się uro ka mi zi my bez jej ne ga -

tyw nych skut ków, za py ta li śmy Pa nią dok tor gra�ży�nę nIe�brzy�doW�Ską.



Pa ni An na z Je dwab ne go:
Wraz z mę żem od rok 1989

pro wa dzi my go spo dar stwo rol ne,
któ re prze ka za li nam moi ro dzi ce.
Te ścio wie, któ rzy też by li rol ni ka -
mi, mie li go spo dar stwo rol ne na
Ma zu rach. teść zmarł w 1999r., a
te ścio wa w ubie głym ro ku. Go spo -
dar stwo da lej fi gu ru je na te ściów,
ale od 1998 ro ku fak tycz nie go -
spo da rzy na nim brat mę ża, któ ry
jest ka wa le rem. Jest jesz cze sio stra
mę ża, któ ra po ukoń cze niu ogól -
nia ka i uni wer sy te tu pra cu je ja ko
na uczy ciel ka w War sza wie. Brat
mę ża twier dzi, że sko ro my po sia -
da my wła sne go spo dar stwo, a sio -
stra miesz ka w mie ście to wy łącz -
nie on jest wła ści cie lem go spo dar -
stwa na Ma zu rach. Czy ma ra cję?

Pa ni An no trud no jest mi przed sta -
wić jed no znacz ne sta no wi sko w spra -
wie, gdyż w tre ści Pa ni li stu brak jest
nie zbęd nych da nych, a w szcze gól no -
ści, czy te ścio wie po zo sta wi li te sta men -
ty oraz czy sio stra, mi mo, iż ukoń czy ła
li ceum ogól no kształ cą ce a po tem uni -
wer sy tet, nie po sia da upraw nień do
dzie dzi cze nia go spo dar stwa rol ne go
np.: ukoń cze nie kur su przy spo so bie nia
rol ni cze go, co ma istot ne zna cze nie
przy dzie dzi cze niu go spo darstw rol -
nych po oso bach zmar łych przed
dniem 14 lu te go 2001r. 

W przy pad ku ist nie nia waż nych
te sta men tów ma ją tek, w tym i go spo -
dar stwo rol ne, dzie dzi czy spad ko bier -

ca wska za ny w te sta men tach. Je że li te -
sta men tów te ścio wie nie po zo sta wi li,
spra wa dzie dzi cze nia jest bar dziej
skom pli ko wa na. Po zmar łym w 1999
te ściu, w opar ciu o obo wią zu ją ce wów -
czas prze pi sy pra wa spad ko we go, spa -
dek odzie dzi czy li: żo na (te ścio wa) oraz
sy no wie i cór ka – wszy scy w ¼ czę ści.
Z tym że wcho dzą ce w skład spad ku
go spo dar stwo rol ne dzie dzi czą wy łącz -
nie oso by, któ re na dzień otwar cia
spad ku, czy da tę śmier ci te ścia, po sia -
da li upraw nie nia do dzie dzi cze nia go -
spo dar stwa rol ne go. Praw do po dob nie
ta kie upraw nie nie po sia da ła te ścio wa,
brat mę ża oraz Pa ni mąż. Pa mię tać na -
le ży, iż spa dek po te ściu do ty czy tyl ko
udzia łu w po ło wie go spo dar stwa, gdyż
dru ga po ło wa sta no wi ła od chwi li
śmier ci te ścia wła sność ży ją cej wów -
czas te ścio wej, czy li od da ty śmier ci te -
ścia, te ścio wa by ła współ wła ści cie lem
go spo dar stwa w czę ści 2/3, a mąż z
bra tem w czę ściach po 1/6.

Po wej ściu w ży cie wy ro ku Try -
bu na łu Kon sty tu cyj ne go z dnia 31
stycz nia 2001r., a mia no wi cie od
dnia 14 lu te go 2001r., dzie dzi cze nie
go spo darstw rol nych na stę pu je na
tych sa mych za sa dach, co do po zo -
sta łe go ma jąt ku, a więc dzie dzi cze nie
go spo dar stwa rol ne go po zmar łej w
ubie głym ro ku te ścio wej bę dzie na -
stę pu ją ce: każ de z dzie ci, a mia no wi -
cie Pa ni mąż, brat i sio stra mę ża dzie -
dzi czą po 1/3 z czę ści przy pa da ją cej
zmar łej te ścio wej, czy li z 2/3, co po -
wo du je, że z udzia łu po te ścio wej

każ de z dzie ci otrzy mu je 2/9 ca ło ści
go spo dar stwa. Do li cza jąc udzia ły mę -
ża Pa ni i je go bra ta otrzy ma na w wy -
ni ku dzie dzi cze nia po te ściu, struk tu -
ra wła sno ści go spo dar stwa jest na stę -
pu ją ca: sio stra po sia da 2/9 udzia łu, a
Pa ni mąż z bra tem 7/9, czy li po 7/18
na każ de go z nich. Je że li nie prze pro -
wa dzo no po stę po wań o stwier dze nia
na by cia spad ku po te ściach, na le ży
to uczy nić, a wła ści wym do roz po -
zna nia bę dzie sąd w re jo nie któ re go
te ścio wie ostat nio, przed śmier cią,
sta le za miesz ki wa li, a na stęp nie na le -
ży prze pro wa dzić po stę po wa nie o
dział spad ku i znie sie nie współ wła -
sno ści i za pew ne go spo dar stwo rol ne
przy pad nie bra tu mę ża, lecz bę dzie
on zo bo wią za ny do do ko na nia spłat
na rzecz Pa ni mę ża w wy so ko ści od -
po wia da ją cej war to ści 7/18 go spo dar -
stwa, a sio strę w 2/9. Wy so kość spłat
lub do płat mo że być in na, za leż na
od oko licz no ści spra wy (np.: roz li -
cze nie da ro wizn, na kła dów etc), ale
to prze kra cza za kres od po wie dzi na
po sta wio ne py ta nie. 
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zde�rze�nie�
oso�bó�wek�
na�kra�jo�wej�63

Dy żur ny Ko men dy Miej skiej
Po li cji w Łom ży otrzy mał in for ma -
cję o zde rze niu dwóch oso bó wek
na skrzy żo wa niu ul. Pił sud skie go z
Szo są Za mbrow ską. Na miej sce
na tych miast po je cha li mun du ro wi,
tam wstęp nie usta li li, że kie ru ją cy
for dem sier rą na li tew skich nu me -
rach re je stra cyj nych ja dąc od stro -
ny Za mbro wa z nie wy ja śnio nych
przy czyn zje chał na le wy pas jezd -
ni, gdzie ude rzył w bok ja dą ce go
od ul. Pił sud skie go w stro nę Za -
mbro wa fia ta sie ny. Kie row ca i pa -
sa żer sie ny z ogól ny mi ob ra że nia -
mi cia ła tra fi li do szpi ta la. Kie ru ją cy
z oby dwu po jaz dów by li trzeź wi.

26-let�ni�spraw�ca
kra�dzie�ży�
za�trzy�ma�ny

Łom żyń scy po li cjan ci za trzy -
ma li spraw ce kra dzie ży z wła ma -
niem do wia ty ga ra żo wej w Czar -
no ci nie. Dzię ki in ten syw nej i żmud -
nej pra cy funk cjo na riu szy usta lo no
i za trzy ma no spraw cę, któ rym oka -
zał się 26-let ni miesz ka niec Łom ży.
Do zda rze nia do szło w po ło wie
grud nia ubie głe go ro ku. Męż czy -
zna wła mał się do wia ty, skąd
ukradł elek tro na rzę dzia. Po szko do -
wa ny 57 – let ni miesz ka niec gmi ny
Piąt ni ca swo je stra ty osza co wa li na
bli sko 3 ty sią ce zło tych. 26 – la tek
przy znał się do za rzu ca ne go mu
czy nu. Te raz za swo je po stę po wa -
nie od po wie przed są dem. 

Wy�pa�dek�
z�pro�mi�la�mi

Dy żur ny Ko men dy Miej skiej
Po li cji w Łom ży otrzy mał zgło sze -
nie o wy pad ku dro go wym na tra sie
Łom ża -  Łom ża Sta ra. Na miej sce
na tych miast po je cha li mun du ro wi.
Tam wstęp nie usta li li, że 53 - let nia
kie ru ją ca sub a ru naj praw do po dob -
niej stra ci ła pa no wa nie nad po jaz -
dem, zje cha ła na prze ciw le gły pas
ru chu gdzie ude rzy ła w bok ja dą cej
z prze ciw ka sko dy. W wy ni ku zde -
rze nia sko da zje cha ła na le we po -
bo cze i wpa dła do ro wu gdzie da -
cho wa ła. Sub a ru za trzy ma ło się po
dru giej stro nie, ude rza jąc w ba rier -
kę ochron ną. Kie row ca sko dy i
dwóch po dró żu ją cych z nim pa sa -
że rów z ob ra że nia mi cia ła tra fi ło do
szpi ta la. Jak się oka za ło kie ru ją ca
Sub a ru by ła pod wpły wem al ko ho -
lu. Ba da nie sta nu trzeź wo ści wy ka -
za ło, że 53 – lat ka mia ła po nad
pro mil al ko ho lu w or ga ni zmie. Kie -
row ca sko dy był trzeź wy. Szcze gó -
ło we oko licz no ści i przy czy ny za ist -
nia łe go wy pad ku wy ja śnia ją funk -
cjo na riu sze z Ko men dy Miej skiej
Po li cji w Łom ży. 

Czte�rech�spraw�ców
w�rę�kach�
łom�żyń�skich�
po�li�cjan�tów

Po li cjan ci Wy dzia łu do wal ki

z Prze stęp czo ścią Nar ko ty ko wą

Ko men dy Miej skiej Po li cji w Łom -

ży w wy ni ku in ten syw nej pra cy

za trzy ma li czte rech męż czyzn w

wie ku od 20 do 22 lat. Trzej

miesz kań cy mia sta i miesz ka niec

Je dwab ne go usły sze li już za rzu -

ty do ty czą ce po bić. Do pierw sze -

go z nich do szło pod ko niec

grud nia ubie głe go ro ku w Je zior -

ku. Tam do 24-let nie go miesz -

kań ca gmi ny Piąt ni ca po de szło

dwóch nie zna nych męż czyzn i

za czę ło go ko pać i ude rzać pię -

ścia mi. Na stęp ne zda rze nie mia -

ło miej sce w syl we stro wą noc w

Łom ży. Po bi tym oka zał się 19-

let ni miesz ka niec gmi ny Ku le sze

Ko ściel ne, a spraw cą był 21-la -

tek z Je dwab ne go. Do trze cie go

po bi cia do szło w oko li cach su -

per mar ke tu, gdzie do 54-lat ka

pod szedł 20-let ni chło pak i za -

czął bez po wo du bić go pię ścia -

mi i ko pać. Te raz po stę po wa niem

spraw ców zaj mie się sąd. Gro zi

im ka ra na wet do 5 lat po zba wie -

nia wol no ści. 

„nie�bądź�my�
obo�jęt�ni”�–�kol�no

Kol neń scy po li cjan ci wzo rem

lat ubie głych re ali zu ją pro gram

„Nie bądź my obo jęt ni”. Dzia ła nia

te ma ją na ce lu po moc oso bom,

któ re w trud nym zi mo wym okre -

sie, z uwa gi na trud ną sy tu ację

ma te rial ną na ra żo ne są na wy -

chło dze nie or ga ni zmu.

Zi ma to okres stwa rza ją cy

naj więk sze za gro że nie dla ży cia i

zdro wia osób sa mot nych, bez -

dom nych oraz nie trzeź wych, na -

ra żo nych na dzia ła nie pa nu ją -

cych na ze wnątrz ni skich tem pe -

ra tur. W związ ku z ak tu al ny mi

mro za mi kol neń scy po li cjan ci

kon tro lu ją miej sca, gdzie mo gą

gro ma dzić się ta kie oso by. Mun -

du ro wi w każ dym przy pad ku in -

for mu ją po trze bu ją cych o pla -

ców kach po mo co wych, w któ rych

mo gą się ogrzać, zjeść cie pły po -

si łek i uzy skać do raź ną po moc.

Funk cjo na riu sze uzy ska ne in for -

ma cje o miej scach prze by wa nia

osób za gro żo nych wy chło dze -

niem or ga ni zmu prze ka zu ją tak -

że wła dzom sa mo rzą do wym.
(www.Pod�LA�skA.Po�Li�cJA.goV.PL)
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Fi lip prze szedł ostat nio po -
waż ną ope ra cję w Uni wer sy tec -
kim Szpi ta lu Kli nicz nym w Ło -
dzi, pod czas któ rej le ka rze usu -
nę li gu za z mó zgu chłop ca. No -
wo twór jest zło śli wy 4 stop nia,
za ata ko wał rów nież rdzeń krę go -
wy ma lusz ka. Ro dzi ce Fi li pa pro -
szą o po moc fi nan so wą, gdyż le -
cze nie chłop ca jest bar dzo kosz -
tow ne. Pie nią dze idą w bar dzo
szyb kim tem pie na le ki, su ple -
men ty, wi zy ty le kar skie, ba da nia
czy na wet na sa me do jaz dy do
Ło dzi.

- Zwra ca my się do Pań stwa z
wiel ką proś bą o po moc. Dzię ki
każ dej su mie, na wet naj mniej szej,
nasz sy nek bę dzie miał szan sę na
le cze nie i nor mal ne ży cie. Fi li pek
w tej chwi li jest le czo ny che mio -
te ra pią, a cze ka go jesz cze ra dio -
te ra pia. Ma my na dzie ję, że po ko -
na my cho ro bę i nasz syn bę dzie
zdro wy – mó wią ro dzi ce chłop ca,
Mar ta i Mi ro sław Strze lec cy.

Je śli chce cie Pań stwo po móc
cho re mu chłop cy wy star czy:

Prze ka zać 1% po dat ku za
2011r wpi su jąc w PIT:

KRS: 0000270809
Cel szcze gó ło wy 1% 

- Fi lip Strze lec ki, 1143
Do ko nać wpła ty 
na sub kon to : 

Fun da cja Ava lon 
– Bez po śred nia Po moc 

Nie peł no spraw nym
Mi cha ła Kaj ki 80/82/1, 

04-620 War sza wa
nr kon ta : 62 1600 1286
0003 0031 8642 6001

ty tu łem : Fi lip Strze lec ki, 1143

Da ro wi znę mo że wpła cić
każ da oso ba, w do wol nym mo -
men cie, tak że z za gra ni cy. Prze -
ka za ną Fun da cji da ro wi znę moż -
na od li czyć od po dat ku.

W imie niu Fi lip ka i je go ro -
dzi ców ser decz nie dzię ku je my za
po moc!

Fi�lip�ma�no�wo�twór�mó�zgu,
po�trze�bu�je�two�jej�po�mo�cy

sied�mio�let�ni�Fi�lip�strze�lec�ki�spod� łom�-
żyń�skiej� miej�sco�wo�ści� Mły�nik,� ma� no�-
wo�twór� mó�zgu� i� rdze�nia� krę�go�we�go.
Mo�że�cie�Pań�stwo�mu�po�móc,�prze�ka�zu�-
jąc�na�je�go�rzecz�1%�po�dat�ku�lub�wpła�-
ca�jąc�pie�nią�dze�na�kon�to�fun�da�cji.
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Pił�ka�noż�na
Ark tycz ne mro zy sku tecz nie

pa ra li żu ją przy go to wa nia do run dy
wio sen nej ze spo łów z na sze go re -
gio nu. W mi nio nym ty go dniu na
grę w ar cy trud nych wa run kach
zde cy do wa li się je dy nie pił ka rze
ŁKS -u 1926 Łom ża. Pod opiecz ni
tre ne rów Mar ci na Mrocz kow skie -
go i Jac ka Li sa w śro dę po ko na li
Ko ro nę Ostro łę ka 2:1 (go le Ma te -
usza La skow skie go i Ja ku ba Am -
bro że wi cza), a w so bo tę wy gra li z
MKS -em Prza snysz 2:0 (dwie
bram ki Pa try ka Szy mań skie go).

By ły szko le nio wiec ŁKS -u
1926 Łom ża, Mi ro sław Dy mek,
od by wa ak tu al nie kurs na li cen cję
UEFA Pro, któ ra po zwo li mu w
przy szło ści pro wa dzić klu by z naj -
wyż szej kla sy roz gryw ko wej w
Pol sce. W mi nio nym ty go dniu,
wspól nie z tre ne rem przy go to wa -
nia fi zycz ne go, Pio trem Zin kie wi -
czem, prze by wał na sta żu w ze -
spo le mi strza Bel gii, KRC Genk.
Obaj szko le niow cy w trak cie trwa -
nia sta żu mo gli po znać struk tu rę
klu bu i mie li peł ny do stęp do tre -
nin gów pierw sze go ze spo łu.

Sza�chy
Re pre zen tu ją cy Ma ra ton Łom -

ża Sa hib Ha sa nov zwy cię żył w ro -
ze gra nych w ostat ni week end
stycz nia Otwar tych Mi strzo stwach
Łom ży w sza chach szyb kich P'30.
Wy prze dził on klu bo wych ko le gów
Va fę Mam ma do va i El de ni za Ba -
ba eva. Oprócz czo ło wej trój ki w
kla sy fi ka cji open, wy ło nie ni rów -
nież zo sta li naj lep si gra cze w po -
szcze gól nych ka te go riach ran kin -
go wych. I tak zwy cięz cą w ka te go -
rii do 1800 zo stał Ma te usz Ja no -
wicz (Ma ra ton), w ka te go rii do
1600 - Pa tryk Szwaj kow ski (Ma ra -
ton), do 1400 - Mag da le na Łu ka -
szew ska (UKS Żak) oraz do 1200
- Krzysz tof Mar ciń czyk (nie zrze -
szo ny Łom ża).

Trzech spo śród 26 uczest ni -
ków Mi strzostw pod wyż szy ło lub
uzy ska ło po raz pierw szy swo je
ka te go rie sza cho we - Krzysz tof
Mar ciń czyk i Do mi nik Męcz kow ski
zdo by li czwar tą ka te go rię, a Ja -
kub Rów ny pią tą.

ko�szy�ków�ka
Za rząd Miej ski To wa rzy stwa

Krze wie nia Kul tu ry Fi zycz nej za -
pra sza wszyst kie Pa nie, któ re kie -
dy kol wiek gra ły lub po tra fią grać w
ko szy ków kę. Spe cjal nie dla nich
zor ga ni zo wa na zo sta nie Miej ska
Li ga Ko szy ków ki Ko biet o Pu char
Pre zy den ta Mia sta Łom ży. Zgło -
sze nia (z na zwa mi dru żyn) moż na
nad sy łać na ad res Za rząd Miej ski
TKKF ul Far na 1, 18-400 Łom ża
lub po da wać te le fo nicz nie pod nu -
me rem 862164605 do dnia 10 lu -
te go 2012 ro ku.

extra sport

l  l  l Przez� dwa� dni� -� 4� i� 5� lu�te�go� -
oczy�wszyst�kich�ki�bi�ców�te�ni�sa
sto�ło�we�go�w�Pol�sce� zwró�co�ne
by�ły�na�Łom�żę.�A�wszyst�ko�za
spra�wą� ogól�no�pol�skie�go� tur�-
nie�ju� kla�sy�fi�ka�cyj�ne�go� se�nio�-
rów�i�se�nio�rek,�któ�ry�od�był�się
w� ha�li� im.� olim�pij�czy�ków� Pol�-
skich.�

W obu tur nie jach wzię ło udział po
40 naj lep szych za wod ni ków w na szych
kra ju, któ rzy wal czy li o zwy cię stwo i
punk ty do ran kin gu Pol skie go Związ ku
Te ni sa Sto ło we go. Wśród męż czyzn
Łom ża nie mia ła żad ne go re pre zen tan -
ta, za to za wo dach ko biet by ły aż trzy -
Mag da le na Si kor ska, Do mi ni ka Dą -
brow ska i  Edy ta Sza błow ska - wszyst -
kie re pre zen tu ją ce dru ży nę AZS -u
PWSIP Wał ku scy - Mag da udział w
OTK -u mia ła pew ny ze wzglę du na wy -
so ką po zy cję po dwóch tur nie jach. Do -
mi ni ka pra wo gry wy wal czy ła za wo -
dach wo je wódz kich. A Edy ta, któ ra na
WTK -u by ła dru ga, mia ła tro chę szczę -
ścia, bo za wod nicz ka re pre zen tu ją ca
wo je wódz two świę to krzy skie nie do je -
cha ła i dzię ki te mu ona mo gła za grać -
tłu ma czy tre ner AZS -u, Wa cław Tar nac -
ki. Dla tej ostat niej był to de biut na
ogól no pol skim tur nie ju se nio rów. Nie -
ste ty brak do świad cze nia był bar dzo wi -
docz ny w grze Sza błow skiej, któ ra w
trzech po je dyn kach gru po wych zdo ła ła

wy grać za le d wie jed ne go se ta i zo sta ła
skla sy fi ko wa na na miej scach 33-40.
Nie co le piej po szło Dą brow skiej, któ ra
wy szła z gru py na trze cim miej scu (1
zwy cię stwo i 2 po raż ki), jed nak w I run -
dzie tur nie ju głów ne go nie spro sta ła
Agniesz ce Kacz ma rek ule ga jąc 2:4 i
osta tecz nie za koń czy ła za wo dy na miej -
scach 25-28.

Z ra cji roz sta wie nia z nr 6, do pie ro
od trze ciej run dy udział w tur nie ju roz -
po czę ła Si kor ska. W tej fa zie roz gry wek
mia ła spo tkać się z Klau dią Ku siń ską
(GLKS Nada rzyn), jed nak z po wo du
kon tu zji ry wal ki, od ra zu zna la zła się w
ćwierć fi na le. Tam nie ste ty, po bar dzo
za cię tym po je dyn ku, ule gła Aga cie Pa -
stor z MKSTS Po lko wi ce 3:4, mi mo że
pro wa dzi ła w se tach 3:2 i w szó stej par -
tii 8:6 – Wte dy prze ciw nicz ce uda ło się
za grać dwa ra zy szczę śli wie i to mnie
zu peł nie zde kon cen tro wa ło – tłu ma czy
Si kor ska. - Ta za wod nicz ka zu peł nie
Mag dzie nie „le ży”. Na wet na ostat nim
OTK -u spo tka ły się i wte dy też lep sza
by ła Pa stor. Jed nak uwa żam, że po now -
nie za ję te miej sca w prze dzia le 5-8 jest
za do wa la ją ce – oce nia tre ner Tar nac ki. 

Po dłuż szej prze rwie na roz gryw ki
in dy wi du al ne, te ni sist ki „Wał ku skich”
wra ca ją do wal ki o li go we punk ty. Już
w naj bliż szą śro dę, 8 lu te go, w ha li im.
Olim pij czy ków Pol skich po dej mo wać
bę dą wi ce li de ra Eks tra kla sy, KTS Za -
mek Tar no brzeg. Po czą tek spo tka nia o
godz. 17:00. Wstęp wol ny. 

(db)

Zna�ko�mi�cie� roz�po�czę�ła� no�wy
se�zon� za�wod�nicz�ka� LŁks�-u
Pre�fbet�Śnia�do�wo�Łom�ża,�ewe�-
li�na� Lu�bie�jew�ska.� Pod�czas� ro�-
ze�gra�nych� w� spa�le� Ha�lo�wych
Mi�strzostw� Pol�ski� Ju�nio�rów� i
Ju�nio�rów� Młod�szych� uta�len�to�-
wa�na� bie�gacz�ka� wy�wal�czy�ła
srebr�ny�me�dal�w�bie�gu�na�3000
me�trów.�

Oprócz zdo by cia wi ce mi strzo stwa
kra ju, uczą ca się na co dzień II LO w
Łom ży, za wod nicz ka aż o po nad 6 se -
kund po pra wi ła swój re kord ży cio wy,
uzy sku jąc czas 10:01,30 - Przed mi -
strzo stwa mi czu łam się do brze, dla te go
li czy łam, że mo gę wal czyć o me dal i
cie szę się, że uda ło mi się to osią gnąć –
mó wi Lu bie jew ska - Przy oka zji te go
suk ce su bar dzo go rą co chcia ła bym po -
dzię ko wać pa nu Krzysz to fo wi Czar nec -
kie mu z Czar to rii, któ ry od ro ku po -

ma ga mi w przy go to wa niach i star tach
na za wo dach. 

- Od pię ciu lat Ewe li na nie prze rwa -
nie zdo by wa me da le Mi strzostw Pol ski
w ko lej nych ka te go riach wie ko wych. W
su mie ma ich już aż osiem, co da je jej
trze cie miej sce wśród lek ko atle tów, któ -
rzy zdo by wa li me da le dla zie mi łom -
żyń skiej – pod kre śla An drzej Ko ryt kow -
ski, pre zes i tre ner LŁKS -u. 

Oprócz Ewe li ny Lu bie jew skiej w
Mi strzo stwach star to wa ło kil ko ro
in nych re pre zen tan tów Pre fbe tu.
Tuż za po dium w bie gu na 3000m
ju nio rek upla so wa ła się Ka ta rzy na
Sma kow ska. W kon kur sie pchnię cia
ku lą 5kg ju nio rów młod szych pią ty
był Ma ciej Tar nac ki, któ ry usta no -
wił re kord ży cio wy (16.04m) i prze -
grał tyl ko z ry wa la mi o rok star szy -
mi. W tej sa mej ka te go rii wie ko wej
naj lep szy wy nik w ka rie rze w bie gu
na 600 me trów usta no wił Grze gorz
Chy liń ski (1:26,78).

(oPrAc.�db)

te�nIS�Sto�Ło�Wy

do�Łom�ży�
zje�cha�li�naj�lep�si

Lek�ka�atLe�ty�ka

Srebr�na�Lu�bie�jew�ska

Na zwi ska i na zwy ze spo łów po da -
ne zo sta ły w ko lej no ści al fa be tycz nej.

dru�ży�na�ro�ku:

azS�PWSIP�
WaŁ�ku�SCy Łom�ża

W ubie głym ro ku aka de micz ki
spra wi ły wszyst kim ki bi com spor to -
wym w Łom ży wie le ra do ści. Świet ne
wy stę py w roz gryw kach I -li gi oraz za cię -
ty - i co naj waż niej sze wy gra ny - ba raż
z KS Gor ce No wy Targ spra wi ły, że od
po nad pół ro ku mo że my oglą dać nasz
ze spół w wal ce o dru ży no we Mi strzo -
stwo Pol ski. 

ko�Szy�ka�rze
II�Lo�W Łom�ży

Ze spół pro wa dzo ny przez na uczy -
cie la wy cho wa nia fi zycz ne go, Kon ra da
Ha po ni ka, w ostat nich la tach re gu lar -
nie się gał po me da le pod la skiej Li ce alia -
dy w ko szy ków ce. W mi nio nym ro ku
eki pa II LO wznio sła się na wy ży ny.
Pew nie wy gra ła roz gryw ki wo je wódz kie
zdo by wa jąc tym sa mym pra wo gry w
tur nie ju fi na ło wym. A tam, wśród 12
dru żyn szkół po nad gim na zjal nych z ca -
łe go kra ju, łom ża nie za ję li wy so kie,
czwar te miej sce.

ŁkS�1926�Łom�ża
Pił ka rze ŁKS -u ma ją za so bą chy ba

naj lep szy se zon w ostat nich la tach dzia -
łal no ści klu bu. Wy gra nie w cu glach IV
li gi, a tak że zdo by cie po 45 la tach Pu -
cha ru Pol ski na szcze blu okrę go wym,
to suk ce sy za rów no tre ne rów Mi ro sła -
wa Dym ka i Pio tra Zin kie wi cza, wszyst -
kich pił ka rzy, ale i dzia ła czy łom żyń -
skie go klu bu, któ rzy mo zol ną pra cą
sta ra ją się przy wró cić klu bo wi na le ży te
miej sce na pił kar skiej ma pie Pol ski. 

od�kry�CIe�ro�ku:

ża�ne�ta Len�CzeW�Ska

Mi nio ny se zon był dla oszczep -
nicz ki Pre fbe tu nie zwy kle uda ny. Srebr -
ny me dal na Mi strzo stwach Pol ski Ju -
nio rów, 12. miej sce na Mi strzo stwach
Pol ski Se nio rów, po pra wio ny aż o po -
nad 6 i pół me tra re kord ży cio wy i
udział w Mi strzo stwach Eu ro py Ju nio -
rów za koń czo ny na 20 miej scu to wy ni -

ki, któ re bez wąt pie nia pre de sty nu ją Ża -
ne tę do by cia w gro nie spor to wych Od -
kryć ubie głe go ro ku.

da�nIeL ma�Le�SzeW�SkI

Ta lent mło de go bok se ra BKS -u Ti -
ger Łom ża w 2011 ro ku eks plo do wał.
Do bre wy stę py na tur nie jach wo je -
wódz kich i ogól no pol skich spra wi ły, że
Da niel otrzy mał po wo ła nie do re pre -
zen ta cji Pol ski mło dzi ków. Dzię ki nie -
mu mo że spraw dzać się i roz wi jać wal -
cząc po za gra ni ca mi na sze go kra ju.

mo�nI�ka mar�CIń�Czyk

Nie wąt pli wym ob ja wie niem śro do -
wi ska sza cho we go w Łom ży by ła za le d -
wie 7-let nia Mo ni ka. W ubie głym ro ku
roz wój jej ta len tu na brał du że go tem pa.
Wi ce mi strzo stwo Wo je wódz twa, trze cie
miej sce na Mi strzo stwach Pol ski Przed -
szko la ków, a tak że szó sta lo ka ta w Mi -
strzo stwach Eu ro py Ju nio rów w sza -
chach szyb kich (gru pa dziew czy nek do
lat 8) po ka zu ją, że mo że my mieć z Mo -
ni ki w ko lej nych la tach du żo po cie chy.

Na gro dy wrę czo ne zo sta ną pod -
czas „I Łom żyń skie go Ba lu Spor tu”,
któ ry od bę dzie się go ścin nych pro gach
Re stau ra cji „La bi rynt”.  Wszyst kie oso -
by chęt ne do wzię cia udzia łu w ba lu
pro szo ne są o kon takt z Re stau ra cją
(oso bi sty lub pod nu me ra mi te le fo nu
862162960, 602827908). (db)

na�gro�dy

Łom�żyń�skie�czem�pio�ny
–�no�mi�na�cje�cz.�2�
Pre�zen�tu�je�my� Pań�stwu� dru�gą� część� no�mi�na�cji� do� Łom�żyń�skich
czem�pio�nów�–� tym� ra�zem�po�ra� na�wy�róż�nio�nych�w� ka�te�go�riach
dru�ży�na�ro�ku�oraz�od�kry�cie�ro�ku.�w�dniu�18�lu�te�go�prze�ko�na�my
się,�kto�otrzy�ma�na�gro�dy�przy�zna�ne�przez�łom�żyń�skich�dzien�ni�ka�-
rzy�spor�to�wych.�

l  l  l


